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KALENDARZYK
Dziś czwartek, 11 paź­

dziernika — Dzień Puła­
skiego.

Jutro piątek, 12 paździer­
nika — Maksymiliana.

Pojutrze sobota, 13 paź­
dziernika — Edwarda.

POGODA
Dziś możliwe opady deszczu, 

temp, około 52 stopni F (11 C), 
wiatry południowo-zachodnie o 
sile od 10 do 20 mil na godzinę 
(16 do 32 km), które po południu 
zmienią się w północno-zachod­
nie o sile od 15 do 25 mil na 
godzinę (24 do 40 km.).

Jutro częściowe zachmurze­
nie, temp, około 52 stopni F (11C).

F. CASTRO PRZYBYŁ DO N. YORKU
Sojusznicza Europa Ostrzega US
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NOWY YORK: Papież Jan Paweł II w odkrytym samochodzie 
wjeżdża na stadion Yankee w N. Yorku.

Dziś 200-Lecie Śmierci 
Gen. Kazimierza Pułaskiego 
W Savannah, Ga., Odbywają Się Obchody 
Ku Czci Bohatera Wojny Rewolucyjnej

Wotum Zaufania: 
Wizyta w USA

Watykan (UPI) — W specjalnym 
programie nadanym w niedzielę przez 
radio watykańskie tuż przed powro­
tem Jana Pawła II do Stolicy Apo­
stolskiej, Zarówno dziennikarze jak 
i teologowie stwierdzili, że wizyta 
papieża w Stanach Zjednoczonych 
była “potężnym i wymownym wotum 
zaufania i wielkim triumfem po­
wszechnych nadziei ludzkości”.

Program ten, nadany w sześciu 
językach, dał pełny przegląd dzie­
więciodniowej pielgrzymki Ojca Sw. 
do Irlandii i Stanów Zjednoczonych.

“Papież dal dowody, że jest silnym 
papieżem o silnej wierze i pełnej 
świadomości swych monumentalnych 
obowiązków . . . Nie bał się On mó­
wić prawdy ... i stał się siłą prze­
wodnią, zdolną prowadzić nas w trze­
cie millenium” — stwierdzili uczest­
nicy programu.

Pierwsi Laureaci 
Nagrody Nobla

Sztokholm (UPI) — Pierwsze Na­
grody Nobla 1979 zostały już przyzna­
ne. Instytut Karoliński w Sztokholmie 
ogłosił, że laureatami tej nagrody w 
dziedzinie medycyny zostali łącznie 
dr Allan Macleod Cormack z Win­
chester, Mass, i dr Godfrey New- 
bold Hounsfield z Wielkiej Brytanii. 
Nagrodzono icli za osiągnięcia w 
dziedzinie dwumiarowej techniki 
zdjęć rentgenologicznych.

Dr Cormack jest pionierem w dzie­
dzinie tzw. tomografii, czyli doko­
nywania prześwietleń warstwico- 
wych, ułatwiających dokładniejsze 
badanie prześwietlanych części orga­
nizmu pacjenta. Obaj uczeni podzielą 
kwotę $192,775 związaną z tą Nagrodą.

W przyszłym tygodniu ogłoszeni zo­
staną laureaci Nagrody Nobla w dzie­
dzinie fizyki, chemii, ekonomii i poko­
ju. Data ogłoszenia laureata w dzie­
dzinie literatury nie została podana.

Instytut Nobla w Oslo, który zade­
cyduje o przyjmowaniu kandydatur 
do nagrody pokojowej, podał że do 
tej nagrody zgłoszono 56 kandyda­
tów. Jest wśród nich prezydent Car­
ter, Poul Hartling, wysoki komisarz 
NZ d/s uchodźców, opiekuna chorych 
i nędzarzy w slumsach Kalkutty 
Matka Teresa Boyaxhiu i fiński pre­
zydent Urho Kekkonen.

Nagrodę pokojową przyzna specjal­
ny komitet wyłoniony przez Parla­
ment norweski w dniu 17 październi­
ka.

Wyjazd Na Kubę 
Opóźniony

Morehead City, N.C. (UPI) — Wczo­
raj nad ranem rozpoczęto przygoto­
wania do wyjazdu strzelców morskich 
do bazy amerykańskiej na Kubie w 
Guantanamo Bay, gdzie mają być 
przeprowadzone manewry wojskowe.

Odpłynięcie amfibii zostało jednak 
odłożone ze względu na sztormową 
pogodę.

W największych od 1970 roku ma­
newrach w tej bazie weźmie udział 
38 oddział marynarki wojennej, który 
składa się z drugiej dywizji strzel­
ców morskich z szóstego pułku oraz 
162-ej eskadry helikopterów.

Odłożenie wyjazdu nie opóźni ma­
newrów — zapewniają władze wojsko­
we. v

Norymberga-Kraków
Londyn. (DP) — Norymberga i 

Kraków podpisały umowę, w myśl 
której “obydwie strony nie będą tole­
rowały żadnych politycznych wystą­
pień, wrogich w stosunku do ducha 
układu z r. 1970.

Układ ten uznał ostateczną granicę 
na Odrze i Nysie. Obecna umowa 
ma na celu zaprzestanie działalności 
niemieckich ziomkostw, które doma­
gają się powrotu do NRF polskich 
Ziem Zachodnich.

Przed 
Odrzuceniem 
Traktatu SALT
Groźba Zasadniczych 
Zmian w Polityce 
Zagranicznej
Paryż (NYT) — Przedstawiciele 

Parlamentów państw członkowskich 
Przymierza Atlantyckiego ostrzegają 
Stany Zjednoczone, że odmowa raty­
fikowania przez Senat U.S. amery- 
kańsko-sowieckiego traktatu zbroje­
niowego SALT II może doprowadzić 
do zasadniczych zmian w polityce 
zagranicznej tych państw i do odmo­
wy wzmocnienia arsenału obronnego 
Przymierza nowymi nuklearnymi 
broniami amerykańskimi.

Ostrzeżenia te znalazły najbardziej 
wymowny wyraz w specjalnym ra­
porcie “Polityczne Kierunki Rozwojo­
we Przymierza,” przygotowanym na 
konferencję NATO, która pod koniec 
października odbędzie się w Ottawie.

Najwybitniejsi europejscy znawcy 
zagadnień obronnych i wpływowi 
politycy — Peter Corterier, autor ra­
portu i wiceprzewodniczący komisji 
spraw zagranicznych w Parlamencie 
NRF, i Klaas de Vries, przewodni- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Bezczelne 
Żądania 

Terrorystów 
Fullerton, Calif. (UPI) — Na żąda­

nie terrorystów z Centralnej Ameryki 
firma elektroniczna Beckman Instru­
ments, Inc. pokrywa koszty drogich 
ogłoszeń wzywających do obalenia 
rządu salvadorskiego.

Dwaj członkowie dyrekcji firmy, 
Dennis R. McDonald i Fausto Bucheli 
zostali porwani 21 września przez le­
wicową Rewolucyjną Partię Robotni­
ków Ameryki Centralnej.

Mimo, że porywacze nie obiecali 
uwolnienia ich w zamian za publi­
kowanie wezwań, kierownictwo fir­
my, obawiając się represji w sto­
sunku do jej pracowników i zakła­
dając, że tą drogą mogą zachować 
się przy życiu, zastosowało się do 
życzeń terrorystów.

Ogłoszenia umieszczane w gazetach 
mówią o “bestialskim sadyzmie” 
rządu salvadorskiego i wyjaśniają 
przyczynę porwania pracowników 
amerykańskiej firmy, przedstawicieli 
“pierwszych wrogów rewolucji cen- 
tralno-amerykańskiej — imperialistów 
z USA.”

Ogłoszenia, zgodnie z życzeniem 
porywaczy ukażą się również w języku 
angielskim i hiszpańskim we wszyst­
kich głównych miastach Europy i 
Ameryki Południowej.

Przedstawiciel Beckman Instru­
ments powiedział, że firma otrzymała 
polecenie umieszczenia ogłoszeń w 
niezmienionej formie.

Wezwanie napisane w nieporadnym 
języku angielskim opatrzone jest 
zdjęciem trzech zakrwawionych “ofiar 
imperializmu.”

Podobne dwustronicowe ogłoszenia 
drukowano w New York Times, Los 
Angeles Tunes i 31 innych dziennikach 
na całym świecie w grudniu, na żąda­
nie Zbrojnych Sił Oporu Narodowego 
z Salvadoru, których członkowie po­
rwali dyrektora filii holenderskiej 
kompanii Philips, Fritza Schuitema.

Schuitem odzyskał wolność po opu­
blikowaniu serii wezwań i wypłaceniu 
$1 miliona okupu.

Skoki Na Giełdzie
Nowy York. (UPI) — Zapowiedź 

rządu o wzmożeniu prób zwalczenia 
inflacji spowodował wczoraj nie noto­
wany dotychczas na giełdzie nowo­
jorskiej w ciągu jednego dnia ruch, 
który doprowadził do sprzedaży udzia­
łów wartości $81.62 miliona.

Dziś przypada 200-lecie bohater­
skiej śmierci w bitwie pod Savannah, 
Ga., gen. Kazimierza Pułaskiego, wy­
bitnego twórcy i dowódcy amerykań­
skiej kawalerii w Wojnie Rewolucyj­
nej.

Z okazji tej rocznicy Prezydent Sta­
nów Zjednoczonych wydał okoliczno­
ściową Proklamację, a dla uczczenia 
gen. Pułaskiego Poczta wypuściła 
pamiątkową pocztówkę z podobizną 
Pułaskiego.

Obchody rocznicowe w Savannah, 
Ga. i w Washingtonie odbędą się w 
tych końcowych dniach tygodnia.

Prezes ZNP i Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej, Alojzy Mazewski, odleciał 
wczoraj do Savannah, gdzie dziś na­
stąpi oficjalne wypuszczenie w obieg 
pamiątkowej pocztówki.

W programie dnia ks. Kardynał 
Jan Król, Arcybiskup Filadelfii, od­
prawi pontyfikalną Mszę św. w Kate­
drze Sw. Jana Chrzciciela, jak też 
przekaże tej świątyni reprodukcję 
obrazu M.B. Częstochowskiej, jako 
podarunku Prymasa Polski, ks. Kar­
dynała Stefana Wyszyńskiego dla Die­
cezji Savannah, której Ordynariu­
szem jest ks. Biskup Raymond Les­
sard.

W godzinach popołudniowych przed­
stawiciele K.P.A. z prezesem Mazew- 
skim na czele oraz przedstawiciele 
wielu polonijnych organizacji złożą 
wieńce przed pomnikiem gen. Puła-

Sabotażyści 
Przed Sądem

Surry, Va. (UPI) — Dwóch byłych 
pracowników pokoju kontrolnego si­
łowni nuklearnej w Surry stanęło 
wczoraj przed sądem.

Willima Kuykendall i James Mer­
rill zostali oskarżeni o wylanie sody 
kaustycznej na pręty gromadzące pa­
liwo, co doprowadziło do uszkodzenia 
reaktora i spowodowanie strat wyso­
kości $1 miliona.

Obydwaj mężczyźni przyznali się 
publicznie do winy, uzasadniając swój 
czyn “koniecznością ostrzeżenia spo­
łeczeństwa przed niebezpieczeń­
stwem stosowania radioaktywnych 
materiałów”.

Sabotażyści będą odpowiadać za 
konspirację, napad i zniszczenie za­
kładu użyteczności publicznej.

Adwokat zamierza podjąć obronę w 
oparciu o tzw. “prawo konieczności”, 
zastosowane po raz pierwszy podczas 
ruchu o ogólne prawa człowieka w 
latach sześćdziesiątych a usprawie­
dliwiające nieposłuszeństwo obywate­
la wobec władz. 

skiego, jaki znajduje się w mieście.
Wieczorem zaś odbędzie się jubi­

leuszowy bankiet, w którego progra­
mie przemówią: ks. Kardynał Król, 
doradca Prezydenta dla spraw bez­
pieczeństwa, dr Zbigniew Brzeziński 
i prezes Mazewski. Bankiet ten został 
zorganizowany przez władze miasta 
Savannah.

W Sobotę Savannah Bicentennial 
Commission przeprowadzi paradę w 
mieście oraz symboliczny program 
odtworzenia historycznego boju z 11 
października 1779 r., w którym gen. 
Pułaski został śmiertelnie ranny.

W Washingtonie
Dalsze uroczystości jubileuszowe, 

zaplanowane przez Kongres Polonii 
Amerykańskiej, odbędą się w Wa­
shingtonie w sobotę, gdzie przedsta­
wiciele Polonii złożą wieńce przed 
istniejącym w stolicy kraju pomni­
kiem Pułaskiego.

Jednocześnie zostanie umiejscowio­
ny przy pomniku specjalny znak, przy­
gotowany przez National Park Ser­
vice w odpowiedzi na sugestię Związ­
ku Narodowego Polskiego, określają­
cy teren pomnika Pułaskiego przy 
13-ej i Pennsylvania Ave. jako Pu­
laski Park. W tej części programu 
ku czci Pułaskiego będzie przema­
wiał prezes Mazewski.

Przewodniczący Komitetu Pamiąt­
kowego Znaczka Pułaskiego, dr Ed­
ward Różański oświadczył, że dzisiejsze 
polonijne uroczystości w Savanah 
oraz sobotnie uroczystości w Wa­
shingtonie stanowią dwa fragmenty 
jednego dążenia Polonii, aby polski 
Bohater Wojny Rewolucyjnej został 
należycie uczczony w tę znamienną 
historyczną rocznicę 200-lecia jego 
śmierci w walce o wolność Stanów 
Zjednoczonych.

Złoto i Nafta
Londyn (UPI) — Obawy przed dal­

szą zwyżką ceny ropy naftowej spra­
wiły, że cena złota w ciągu jednej 
doby podskoczyła o 25 dolarów na 
uncji w Zurichu, dochodząc do $414.50, 
a w Londynie o $18.50.

Giełdziarze londyńscy stwierdzają, 
że do zwyżki tej przyczyniły się maso­
we zakupy kruszcu przez nabywców 
z Bliskiego Wschodu.

W dniu dzisiejszym cena złota spadła 
na giełdzie w Zurichu o $6.00 na uncji, 
a w Londynie o $5.50. Kurs dolara 
kształtował się rozmaicie: notowano 
zwyżkę w Londynie i w Paryżu, a 
spadek na innych giełdach.

Jedna Godzina 
i Jeden Papieros

Genewa (UPI) —Światowa Orga­
nizacja Zdrowia stwierdziła, że dla 
osoby niepalącej godzinny pobyt 
w pomieszczeniu wypełnionym dy­
mem papierosowym jest odpowied­
nikiem jednego normalnie wypa­
lonego papierosa.

Rzeczoznawcy z ŚOZ podkreśla­
ją przy tym, że dym jaki wydziela 
zapalony koniec papierosa jest 
bardziej szkodliwy, niż dym wcią­
gany przez palacza.

Kongresowa 
Klęska 

Partii Pracy
Londyn. (DP) — Partia Pracy 

poniosła największą w swojej historii 
klęskę, gdy lewica przeprowadziła 
wniosek w sprawie manifestu wybor­
czego, który odtąd opracowywany 
będzie wyłącznie przez Krajowy Ko­
mitet Wykonawczy czyli przez Wedg- 
wooda Benna, Heffera, Allauna i 
towarzyszy.

Próbką tego, jak ich manifest będzie 
wyglądał, było następne głosowanie 
nad propozycją, aby upaństwowione 
przemysły, które konserwatyści pla­
nują odpaństwowić i sprzedać pry­
watnym właścicielom, były przez 
przyszły rząd socjalistyczny z powro­
tem przejęte i to bez rekompensaty.

Była to zapowiedź rabunku w biały 
dzień na który pozwolić sobie może 
tylko sockomumstyczna dyktatura.

Za opracowanym w tym stylu ma­
nifestem wyborczym pójść może tylko 
skrajna lewica spod marksistowsko- 
trockistowskiego sztandaru, bo nawet 
uczciwy socjalista nie odda głosu na 
partię, która swoje rządy chce zacząć 
od kradzieży.

Zwłaszcza że jednocześnie z zapo­
wiedzią wtórnego upaństwowienia 
przyszła pogróżka pod adresem ubez­
pieczeń i bankowości, których upań­
stwowienie zapowiedział Wedgwood 
Benn jako receptę na przywrócenie 
pełnego zatrudnienia. Jeśli oczywiście 
zostanie dyktatorem czerwonego 
rządu.

Nawet związki przeraziły się tym 
drastycznym zwrotem w lewo — za-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Senat Żąda 
Większej Pomocy 

Dla Zagranicy
Washington. (UPI) — Senat i Izba 

Niższa ponownie nie zgodziły się w 
sprawach polityki zagranicznej USA.

Senat systematycznie odrzucał po­
prawki wprowadzone przez Izbę a 
dotyczące przeznaczenia funduszy 
wyasygnowanych na bieżący rok fis­
kalny.

Główny spór odnosi się do wiel­
kości pomocy dla krajów rozwijają­
cych się i samych krajów, którym 
Senat nie chce tej pomocy udzielić, 
takich jak Kuba i Mozambik.

Większością 58 głosów przeciwko 
39 senatorzy zdecydowali się na odcię­
cie pomocy dla Mozambiku, siedziby 
rodezyjskich powstańców, którą goto­
wi są przywrócić, jeśli prez. Carter 
będzie w stanie uzasadnić, że pomoc 
dla tego kraju leży w interesie U.S.

Senat postanowił także utrzymać 
dotychczasowy zakaz bezpośredniej 
pomocy dla Kuby, zniósł jednak klau­
zulę, która mogłaby odciąć również 
pośrednią pomoc dla tego kraju udzie­
loną poprzez pożyczki z Banku Świa­
towego.

Senat odrzucił zaaprobowaną przez 
Izbę Niższą propozycję zniesienia bez­
pośredniej pomocy dla Angolii, Repu­
bliki Środkowej Afryki, Kambodży, 
Laosu i Wietnamu.

Większością 53 głosów przeciwko 
41 Senat postanowił zwiększyć wkład 
U.S. do Banku Światowego o $632 
miliony, milion więcej niż propono­
wała Izba.

Pilnie 
Strzeżony 
Przez Policję
Wobec Pogłosek
o Planowanym Zamachu
Nowy York; Miami. (UPI) — Dzi­

siaj nad ranem o godz. 12:53 prezydent 
Kuby Fidel Castro przybył do Nowego 
Yorku.

Ubrany jak zwykle w sfatygowany 
połowy mundur wojskowy, paląc 
cygaro, Castro przed wejściem do 
oczekującego go samochodu powie­
dział, że zadowolony jest z przybycia 
do Stanów.

Wzdłuż całej drogi z lotniska do 
siedziby misji kubańskiej na Man­
hattanie setki policjantów i agentów 
tajnej służby, helikoptery oraz psy 
policyjne strzegły bezpieczeństwa 
kubańskiego lidera.

Jedynie kilku przeciwników Castro 
ustawiło się za plecami policjantów 
z plakatami noszącymi napisy w ro­
dzaju: “Kuba otwiera usta a Sowiety 
mówią” czy “Uwolnić Kubę, teraz!” 

Jak podawaliśmy, przyjazd Castro 
otoczono całkowitą tajemnicą ze 
względu na jego bezpieczeństwo tak 
samo jak planowane na dzisiaj prze-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Jan Paweł II 
Obiecał 

Swoją Pomoc
Londyn. (DP-NYT) — Papież Jan 

Paweł II obiecał, że uczyni wszystko 
co jest w jego mocy, aby dopomóc 
35-letniej Alicji Wesołowskiej, urzęd­
niczce ONZ, która w dniu 10 sierpnia 
została aresztowana w Warszawie i 
oskarżona o szpiegostwo.

Sprawę Wesołowskiej poruszył z 
Ojcem św. Lowell Flanders, prze­
wodniczący związku pracowników 
ONZ, który rozmawiał z papieżem 
na przyjęciu wydanym przez sekre­
tarza generalnego ONZ dra Kurta 
Waldheima.

Trzy związki pracownicze ONZ wy­
stosowały też telegramy do Edwarda 
Gierka, wzywając go do zwolnienia 
z więzienia Alicja Wesołowskiej, a 
dr Waldheim i jej bezpośredni zwierz­
chnik Morse wysłali podobne tele­
gramy do ministra spraw zagranicz­
nych PRL Wojtaszka.

Sekretariat ONZ dowiedział się o 
aresztowaniu Wesołowskiej dopiero 
wówczas, gdy otrzymał telegram z 
Ułan Bator z zapytaniem dlaczego nie 
stawiła się ona do pracy. Aresztowana 
udawała się do stolicy Mongolii w 
misji urzędowej i została aresztowana 
w Warszawie w czasie, gdy po drodze 
zatrzymała się na krótki urlop.

Telegram z Ulan Bator sprawił, że 
misja PRL przy Narodach Zjedno­
czonych lakonicznie poinformowała 
Sekretariat ONZ o uwięzieniu Weso­
łowskiej.

Członek delegacji PRL Henryk 
Sokalski powiedział radcy prawnemu 
ONZ Erykowi Sue, że panna Weso­
łowska “winna jest przestępstw,” na 
co Sue odpowiedział, że jest to ocena 
przedwczesna, ponieważ proces jej 
się nie odbył i — o ile wiadomo — 
żadne oskarżenia przeciwko uwięzio­
nej nie zostały wniesione.

Sytuację panny Wesołowskiej po­
garsza fakt, że do pracy w ONZ nie 
została ona skierowana przez reży­
mowe czynniki oficjalne. Do Stanów 
Zjednoczonych przybyła ona w 1971 
roku w ramach wymiany studentów 
i otrzymała pracę przewodnika w 
gmachu ONZ. Z chwilą gdy wiza jej 
wygasła podstawą jej utrzymania 
były dokonywane tłumaczenia.

Następnie, trzy lata temu, w wyniku 
starań osobistych otrzymała stano­
wisko sekretarki w Agencji Rozwoju 
ONZ.

Wszystko to w oczach reżymowej 
“sprawiedliwości” obciąża ją i sta­
nowi czarne plamy w jej życiorysie.
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Po Zjeździć Wydziału K.P.A. 
Na Stan Ohio

Cleveland, Ohio. (Inf. wł.) — W 
niedzielę, 30 września, odbył się tu 
Zjazd Wydziału Kongresu Polonii 
Amerykańskiej na Stan Ohio. Pogo­
da dopisała, to też zjechali się dele­
gaci i pojedynczy członkowie z Tole­
do, Youngstown, Akron, Cleveland i 
osiedli podmiejskich. Liczba delega­
tów i delegatek wynosiła 103, a do 
tego przybyło 10 gości.

Zjazd otworzył o 9-ej rano prezes 
Bernard Michalski, witając zebra­
nych w siedzibie Gminy 6 ZNP. Je­
dnominutową ciszą uczczono pamięć 
zmarłych urzędników i członków Wy­
działu K.P.A. w okresie 35 lat jego 
istnienia.

W skład prezydium Zjazdu zosta­
li wybrani: przewodniczący — Wła­
dysław Nagómy, wiceprzew. — Ka­
zimierz Ochociński, wiceprzew. — 
Władysława Tomcik, sekretarka — 
Alina Klonowska, marszałkowie — 
Czesław Borkowski i Edward Grzy­
bowski.

O 10:30 przed południem uczestni­
cy Zjazdu wzięli udział w Mszy św., 
którą w kościele Przemienienia Pań­
skiego odprawił ks. H. Jeżewski, wy-

Wykłady Dla Młodzieży 
w Muzeum Wiedzy i Przemysłu

Naukowe wykłady z różnych dzie­
dzin dla uczniów szkół podstawowych 
prowadzone będą tej jesieni w Mu­
zeum Wiedzy i Przemysłu, mieszczą­
cego się przy 57 ulicy i Lake Shore 
Dr.

Wykłady odbywać się będą w ko­
lejne soboty, w godzinach od 10 ra­
no do 12:30 po poł. Pierwszy wy­
kład w najbliższą sobotę, 13 paździer­
nika.

Przedmiotem wykładów będzie 
m.in. energia słoneczna, dźwięk, ana­
tomia człowieka i inne zagadnienia.

Wykłady są płatne, dla członków 
$20 od osoby i $25 dla osób nie bę­
dących członkami wspomnianego mu­
zeum.

głaszając okolicznościowe kazanie, w 
którym podkreślił zasługi urzędników 
oraz wzywał do wydajnej pracy i zgo­
dy.

Po nabożeństwie podano obiad, przy­
gotowany przez Komitet Pań z prze­
wodniczącą Helińską na czele.
Druga Sesja

Druga sesja Zjazdu obradowała od 
1-ej po południu. Komisja Poprawek 
Statutowych opracowała swoje przed­
łożenia, które zostały przyjęte w ca­
łości i weszły w moc od chwili 
tego Zjazdu.

Członkowie zarządu, dyrekcji i ko­
mitetów złożyli swoje sprawozdania, 
które zostały przyjęte bez dyskusji. 
Przewodniczący Komisji Rewizyjnej 
zgłosił wniosek o udzielenie ustępują­
cym władzom absolutorium. Wniosek 
został uchwalony, a prezesowi Mi­
chalskiemu wyrażono uznanie przez 
oklaski i powstanie.

Przemówienia do Zjazdu wygłosili 
sędzia A. A. Rutkowski i mayor 
Cleveland, Dennis J. Kucinich, który 
przemawiał po angielsku i po polsku, 
życząc Zjazdowi pomyślnych obrad. 
Nowe Władze

W skład nowego zarządu i dyrek­
cji Wydziału K.P.A. wybrani zostali 
następujący:

Prezes — Feliks Hujarski, wicepre­
zes — Władysław Nagómy, wicepre­
zeska — Eleonora Tomkalska, sekre­
tarz — Józef Ptak, skarbnik — Bo­
lesław Piotrowski.

Dyrekcja : Kazimierz Trąbka, Jó­
zef Ogórek, Józef Lecznar, Czesław 
Heliński, Mieczysław Dominiak, Cze­
sław Borkowski i Janina Jasińska.

Prezes Michalski zgodził się, aby 
jeden pokój w siedzibie Związku Po­
laków używany był nadal na biuro 
Wydziału K.P.A. Zebrania miesięczne 
będą nadal odbywały się w Domu 
Gminy 6 ZNP.

Instalacja nowych władz stanowego 
Kongresu Polonii odbyła się 10 pa­
ździernika w Domu Gminy 6 ZNP.

JP

Wiadomości z Town of Lake
Kalendarz Zebrań Towarzystw 

Przy Gminie 143-ej ZNP
1— Gmina 143 ZNP w każdy pierw­

szy poniedziałek miesiąca w sali Jul. 
Słowackiego, 1700 west 48-ma ulica, 
oogdzinie7:30 wiccz.

2— Tąw. Niepodległość Grupa 768 
ZNP w każdy 2-gi poniedziałek mie­
siąca, sala Słowackiego — o godz. 
7-ej wieczorem.

3— Tow. Wawel, Gr. 1400 ZNP - w 
3 poniedziałek miesiąca, w sali dolnej 
S.S. Piotra i Pawła, o godzinie 8-ej 
wieczorem.

4— Tow. Evergreen Park, Gr. 3082 
ZNP 2-ga środa miesiąca w Capitol 
Bldg., 95-ta i So. Pulaski Road, o 
godz. 8-ej wieczorem.

5— Tow. Ks, Kordeckiego Gr. 353 
ZNPw każdą 3-cią środę miesiąca w 
sali dolnej S.S. Piotra w Pawła, o 
godz.. 8-ej wieczorem.

Tow. Wierność, Grupa 2927 ZNP 
— w środę, 17 października, w sali 
Cornell Park, 51 ul i S. Wood, o godz. 
7 wieczorem.

★ ★ ★
Klub Kujawiaków — instalacja no­

wego zarządu w sobotę, 20 paździer­
nika, w sali Rainbow Gardens, 1425 
W. 51 ul. — początek o godz. 6:30 
wiecz.; kolacja o 7:30 wieczorem.

★ ★ ★
Klub Syrena — instalacja nowego 

zarządu w niedzielę, 21 października, 
w sali Polonia Grove, 4604 S. Ar­
cher — początek o godz. 1 po poł. 
Donacja $6 od osoby.

Rezerwacje przyjmowane są telefo-

Zebranie Klubu
Woj. Białostockiego

Zebranie Klubu Województwa Bia­
łostockiego odbędzie się w niedzielę, 
14 października, o 2:30 po poł., w 
sali Am. Weteranów Post. 34, pnr. 
3174 N. Milwaukee. — J. Purta, Prez.; 
Z. Lipińska, sekr. prot.

6— Biała Róża, Grupa 2326 ZNP 
Każda 3 środa miesiąca, w sali Mar­
quette Field House, pokój 104, Pnr. 
6700 So. Kedzie Ave., o godz. 7 wie­
czorem.

7— Tow. Wisła, Gr. 1919 ZNP, 2-ga 
niedziela miesiąca w sali Plac. 14 
SWAP, 4139 S. Kedzie, o godzinie 2 po 
południu.

8— Tow. Millenium, Gr. 3175 ZNP 
2-ga niedziela miesiąca. Cornell Park, 
50-ta i So. Wood ulica, o godzinie 2-ej 
po południu.

9— Tow. Tad. Kościuszki, Gr. 943 
ZNP 3-cia niedziela, w sali Plac. 2-ej 
SWAP, przy 48-ej i So. Wood ulica, 
o godz. 2-ej po poł.

10— Tow. Boi. Chrobrego, Grupa 
’577 ZNP—w 4-tą niedzielę mieś., w 
sali Słowackiego, o godz. 1:30 po 
południu.

nicznie do 16 października na nastę­
pujące numery telefonów: H. Stan 
735-1279, c. Lewandowski LA 3-7645 
lub R. Ważny 434-1819.

Zabawa, Jakiej Nie Było
Pod takim hasłem urządza jesien­

ną zabawę taneczną Grupa 3224 
ZNP — Pokolenie. Zabawa odbędzie 
się w sobotę, 13 października, w do­
mu SPK, 3242 N. Pułaski. Początek 
o godz. 8 wiecz. Do tańca przygry­
wać będzie “Baltic Show Group”, 
trio muzyczne w składzie: Jurek Ja­
błoński, Marian Myszko “Maniuś” 
i Al Harvey.

W czasie wieczoru niespodzianka 
blisko godzinny program rozrywko­
wy, w którym wystąpią m.in. człon­
kowie akademickiego kabaretu “Jam­
nik” z własnymi tekstami piosenek 
i sketczów.

Wstęp $3.50 od osoby. Gorący bufet.
Po rezerwacje stolików proszę dzwo­

nić do prezesa Grupy Pokolenie, Ro­
mana Koperskiego, tel. 276-8293.

For
Poles
Who 
Care

Pope John Paul II. now visiting America, loveschildren. So 
do all Polish people. That's why they have built a magni­
ficent new^ospitj^just for children.

It is Pomnik-Szpital Centrum Zdrowia Dziecka, in 
Międzylesie, on the outskirts of Warsaw. It was built as a 
living memorial to 13 million very special children—2.2 
million of them Polish. They all died in Europe in the 
horrors of World War II.

The center is one of the world's finest institutions de­
voted to relieving children's suffering, curing their illnesses, 
and rehabilitating their broken bodies. There s a clinic 
of three, four-story buildings where 80.000 children will 
be examined and treated annually—all at no cost. There’s 
a 14-story hospital to accommodate 7,000young patients 
a year. There’s a mother-and-child motel for outpatients.

The center has come into being through a worldwide 
public subscription . The movement began years ago among 
the Polish people, to whom the war brought untold suffer­
ing. Word of the project spread to the rest of Europe, then 
to North America and the other continents.

Senior business executives in the U.S. and Canada 
formed a foundation to raise money. Its chairman is Hubert 
Faure, president of Otis Elevator Company.

The fund-raising goes on, throughout the world. Money 
is needed to build a rehabilitation center, laboratories for 
research in diagnostics and therapy, facilities for teaching 
doctors from Poland and other countries.

The money is being raised to ease the suffering of Polish 
children. Any amount you’re able to contribute will be 
put to good use in this task. Send your contributions to: 
Monument Hospital-Child Health Center of Warsaw 
Foundation, 245 Park Avenue, New York, N.Y, 10017.

OTIS ELEVATOR
COMPANY TECHNOLOGIES

KOUBA’S
Domowej Roboty “Hickory” wędzona

KIEŁBASA
5715 W. Cermak Rd., Cicero 863-2523

(dawniej Emily's Foods of 26th Street, Chicago) •

-^z“Where Quality Makes a Difference”^

SLIZ’S POLSKI SKLEP

DELICATESSEN
Poleca Wysokiej Jakości Własnego Wyrobu 

• POLSKA KIEŁBASĘ i INNE WĘDLINY • 
Wileki Wybór Różnego Rodzaju Smakołyków

3116 W. 43rd STREET tuz przy rogu 
ARCHER

Telefon LAfayette 3-9533
oraz drugi, nowootwarty sklep

6743 W. ARCHER Tel. 229-1138

NOWO OTWARTA EADII** n
RESTAURACJA ■ VlwUlfl A.

W STYLU EUROPEJSKIM 
3158 W. MONTROSE (RÓG KEDZIE) 

Bardzo smaczne potrawy polskie, węgierskie i amerykańskie.
Szybka i przyjemna obsługa. 

Przyjmujemy również zamówienia na różnego rodzaju przyjęcia i pikniki. 
Godz. otwarcia codziennie od 10-ej rano do 10-ej wieczór.

Podajemy napoje alkoholowe.
Zaprasza na obiady w gronie rodzinnym właściciel Stanisław Kowalczyk 

Dzwońcie po rezerwacje 267-9320 lub 588-9704.

SKUPUJEMY ZŁOTO —BRYLANTY 
PŁACIMY GOTÓWKĄ 
NAJWYŻSZE CENY

Skupujemy stare złoto, platynę, zegarki kieszonkowe, antyczną 
biżuterię, srebro i złote monety.

7 dni w tygodniu: pon. — niedz. 2-7 wiecz.

SHELDON CORD PRODUCTS
2201 W. DEVON CHICAGO, IL. TEL.: 973-7070

fellii=lr=Jr=J'r=/r=l!=J»=Jr=Jr=Jr=Jr=Ur=Jr=Jr=Jr=jr=Jr=Ir=Ur=Jr=Jr=Jr=jr=Jr=^

s Henryk Sienkiewicz 0

Wołodyjowski I 
Z=U=U=iJt=lI=5iS£=lX=lI=iI=iI=łI=iI=iEłSJEil=iI=U=i(=!Ea=£EasJ 

99 (Ciąg Dalszy)
To rzekłszy począł jęczeć, bo czuł ból niezmierny i nie 

wyznane żądze paliły go żywym płomieniem. A Basia poczytała 
te jego słowa za wybuch długo i boleśnie tajonej miłości dla 
Ewki, więc litość zdjęła ją nad junakiem i dwie łezki zabłysły 
w jej oczach.

— Wstań, Azja! — rzekła do klęczącego Tatara. — Jam 
dla waćpana zawsze była życzliwa i chcę szczerze waćpanu 
dopomóc; waćpan z wielkiej krwi pochodzisz, a za twoje 
zasługi pewnie indygenatu ci nie odmówią, pan Nowowiejski 
da się ubłagać, bo on już innymi na waćpana patrzy oczyma, 
a Ewka....

Tu Basia powstała z ławy, podniosła swą różową, uśmiech­
nięta twarzyczkę i wspiąwszy się na palce szepnęła do ucha 
Azji:

— Ewa waćpana kocha!
Owemu zaś pomarszczyła się twarz jak gdyby wściekło­

ścią; obu rękoma chwycił się za osełedee i zapomniawszy 
o zdumieniu, jakie okrzyk jego mógł wywołać, powtórzył 
kilkakroć chrapliwym głosem:

— Ałła! Ałła! Ałła!
Po czym wypadł z izby.
Basia popatrzyła za nim przez chwilę; okrzyk nie zdziwił 

jej zbytnio, bogo często polscy nawet żołnierze używali, lecz 
widząc taką gwałtowność młodego Lipka rzekła sobie w duchu:

— Ogień to prawdziwy! Szaleje za nią!
Po czym pomknęła jak wicher, aby co prędzej mężowi, 

panu Zagłobie i Ewce zdać sprawę. Wołodyjowskiego zastała 
w kancelarii, zajętego regestrami chorągwi stojących w chrep- 
tiowskiej fortalicji. Siedział i pisał, lecz ona przypadłszy do 
niego zawołała:

— Wiesz 1 mówiłam z nim! Do nóg mi upadł 1 Szaleje za 
nią!

Mały rycerz położył pióro i począł patrzeć na żonę. Tak 
była ożywiona i. ładna, że oczy poczęły mu błyszczeć i śmiać 
się do niej, następnie wyciągnęły się ku niej ręce, ona zaś, 
broniąc się trochę, powtórzyła raz jeszcze:

— Azja szaleje za Ewką!
— Jak ja za tobą! — odrzekł mały rycerz obejmując ją 

mocniej.
Tego samego dnia i pan Zagłoba, i Ewka Nowowiejska 

wiedzieli jak najdokładniej o całej rozmowie z Azją. Panień­
skie serce oddało się teraz zupełnie słodkiemu uczuciu i bilo 
jak młotem na myśl o pierwszym spotkaniu, a jeszcze bardziej 
na myśl o tym, co będzie, gdy z czasem zdarzy się jakoweś 
sam na sam? I widziała już smaglawą twarz Azji u swoich 
kolan, i czuła już jego pocałunki na swoich rękach i ową 
omdlałość, w czasie której głowa panieńska pochyla się na 
ukochane ramię, a usta szepcą:

— I ja kocham!
Tymczasem ze wzruszenia i niepokoju całowała sama 

gwałtownie ręce Basine i co chwila spoglądała ku drzwiom, 
czy nie ujrzy w nich mrocznej, lecz pięknej postaci Tuhaj- 
bejowicza.

Azja jednak nie pokazywał się w fortalicji, bo przybył do 
niego Halim, dawny sługa rodzicielski, a obecnie sam znaczny 
murza u Dobrudżan.

Halim przybył teraz zupełnie otwarcie, gdyż wiedziano już 
w Chreptiowie, że jest pośrednikiem między Azją a owymi 
rotmistrzami Lipków i Czeremisów, którzy przyjęli sułtańską 
służbę. Obaj zamknęli się zaraz z Azją w kwaterze, gdzie 
Halim, wybiwszy winne Tuhaj-bejowemu synowi pokłony, 
skrzyżował ręce na piersiach i z pochyloną głową czekał na 
zapytania.

— Listy jakowe masz? — pytał go Azja.
— Nie mam żadnych, effendi. Kazali mi słowami wszystko 

powiedzieć.
— Nuże, mów!
— Wojna pewna. Z wiosną wszyscy mamy iść pod Adria- 

nopol. Siana i jęczmienie kazali już tam Bułgarom zwozić.
— A chan gdzie będzie?
— Chan przez Dzikie Pola pójdzie wprost na Ukrainę do 

Dorosza.
— Coś w koszach słyszał!
— Cieszą się na wojnę i do wiosny wzdychają, bo teraz 

bieda w koszach, choć zimy dopiero początek.
— Zali wielka bieda ?
— Koni siła padło. W Białogrodzie już się niektórzy w nie­

wolę sami zaprzedają, aby jeno wyżyć do wiosny. Koni siła 
padło, effendi, bo jesienią było skąpo traw w stepach. . . . 
Słonce wypaliło....

— A o Tuhaj-bejowym synu słyszeli ?
— Ileś pozwolił mówić, tyłem mówił. Rozeszła się wieść 

od Lipków i Czeremisów, ale nikt prawdy dobrze nie wie.
Mówią także i o tym, że im Rzeczpospolita wolę i ziemię 

chce dać i na służbę pod Tuhaj-bejowiczem wezwać. Na samą 
wieść wszystkie co uboższe ałusy się wzburzyły. Chcą, effendi, 
chcą! jeno im inni tłumaczą, że to wszystko nieprawda, że 
w Rzeczpospolitej wojska na nich wyślą, a Tuhaj-bejowicza 
nie masz wcale. Byli od nas kupcy z Krymu, mówili, że tam 
także jedni powiadają: “Jest Tuhaj-bejowicz,” i burzą się; 
drudzy mówią: “Nie ma,” i onych wstrzymują. Ale gdyby 
się rozniosło, że wasza miłość na wolę, ziemię i służbę 
wzywa, mrowie by się ruszyło.... Niech mi jeno będzie wolno 
mówić....

Twarz Azji pojaśniała z zadowolenia i począł chodzić 
wielkimi krokami po izbie, po czym rzekł:

— Bądź pozdrowion, Halim, pod moim dachem! Siadaj 
i jedz!

— Psem i sługą twoim jestem, effendi — odrzekł stary 
Tatar.

Tuhaj-bejowicz zaklaskał w dłonie, na który znak wszedł Li- 
pek-ordynans i wysłuchawszy rozkazu, przyniósł po chwili posi­
łek: więc gorzałkę, wędzone mięso, chleb, nieco bakalii i kilka 
przygarści suszonych ziarnek od kawonów, wielce — obok ziar­
nek słonecznikowych — ulubionego przez wszystkich Tatarów 
przysmaku.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Z Instalacji Zarządu Centralnego ZNP
W wydaniu z 2 października poda­

liśmy wiadomość o rozpoczęciu nowej 
kadencji przez Zarząd Centralny 
ZNP, wybrany na 38 Sejmie w Wash­
ingtonie.

Uroczysta “instalacja” Zarządu od­
była się w dwóch częściach w ponie­
działek, 1 października. Pierwsza 
część odbyła się w siedzibie ZNP, 
6100 N. Cicero Ave. W sali udekoro­
wanej kwiatami zebrało się wielu 
działaczy i działaczek ZNP oraz 
przedstawicieli innych bratnich orga­
nizacji polonijnych.

Zebranych powitał prezes ZNP 
Alojzy Mazewski. Bronisława Wała­
cha odśpiewała hymny narodowe, ks. 
biskup PNKK Józef Zawistowski od­
mówił inwokację, a ks. Edwin Kar­
łowicz, C.R. modlitwę za Zmarłych.

Cenzor ZNP Hilary Czaplicki zwró­
cił uwagę, że nowy Zarząd obejmuje 
administrację organizacji w roku stu­
lecia ZNP i w drugą rocznicę prze­
niesienia biur do nowej siedziby. Ster 
ZNP obejmują doświadczeni działa­
cze i działaczki. Sejm wybierając 
wszystkich na nową kadencję dał wy­
raz zaufania, którego nie możemy 
podważyć.

W drugim stuleciu czekają Związek 
trudne zadania. Jednym z najważ­
niejszych jest dotarcie do wszystkich 
Amerykanów polskiego pochodzenia. 
Jest to cel wielki, który może być 
osiągnięty, jeżeli wszyscy członkowie 
i członkinie organizacji staną do pra­
cy wraz z Zarządem.

Cenzor Czaplicki zakończył swoje 
przemówienie życzeniami zdrowia i 
pomyślności w pracy organizacyjnej 
dla Zarządu.

Wicecenzor Leopold Ciastoń powie­
dział, że członkostwo w ZNP jest 
zaszczytem. Powinniśmy zapomnieć 
o różnicach jakie nas dzieliły na sej­
mie i stanąć zgodnie do pracy nad 
rozwojem organizacji.
Życzenia Gości 

wiadomości umieszczonej w wydaniu 
z 2 października. Dziś dodamy tylko 
myśli zwrócone ku stuleciu organiza­
cji.

“Na dzisiejsze po colenia związkowe 
spadł dziejowy zaszczyt i obowiązek, 
aby w organizacji zamykać jedno stu­
lecie i otwierać drugie stulecie pod 
znakiem zgody, śmiałości poczynań i 
wielkich planów rozwojowych.

Ten wyjątkowy i wielki obowiązek 
spada nade wszystko na wybieranych 
urzędników Zarządu Centralnego i 
Rady Nadzorczej, których Sejm Stu­
lecia Związkowego obdarzył zaufa­
niem i wiarą w ich zdolności przy­
wódcze. »

Przyjęliśmy poruczone nam urzędy 
z pełną świadomością tego, że zwią­
zana jest z nimi wielka odpowiedzial­
ność wobec historii Związku i Polonii.

“Ten okres przejściowy między 
pierwszym a drugim stuleciem na­
kłada na nas szczególne obowiązki. 
Uczcić i zachować musimy to, co 
nam zostawia chwalebna przeszłość 
organizacji.

“Jednocześnie świadomi posłan­
nictwa dziejowego naszej organizacji 
winniśmy utwierdzić szacunek i mi­
łość do tych ideałów, zasad i prac, 
które uczyniły Związek największą 
organizacją bratniej pomocy Polo­
nii. ...”

“Największym naszy zadaniem roz­
wojowym w tej chwili jest odrodzenie 
Grup związkowych i ten obowiązek 
spada na nas wszystkich, na człon­
ków Zarządu Wykonawczego, na dy­
rektorów, na komisarzy i komisarki, 
na urzędników Grup i Gmin, oraz 
na całe społeczeństwo związko­
we. ..

Prezes Mazewski zakończył prze­
mówienie apelem “o jedność brater­
ską, o zgodę, o zespolenie wszystkich 
naszych sił i o podporządkowanie oso­
bistych uraz wielkim ideałom związ­

kowym. ...”
Apele do współpracy do braci 

związkowej oraz zapewnienia o wytę­
żeniu sił i zdolności w pracy dla ZNP 
składali kolejno: wiceprezeska Hele­
na Szymanowicz, wiceprezes Józef 
Gajda, sekretarz Władysława Kubiak, 
skarbnik Edward Moskal, dyrektorzy 
i dyrektorki: Janina Kozmor, Adela 
Nahormek, Mieczysław Odrobina, 
Jan Radzymiński, Helena Orawiec, 
Florentyna Wiatrowska, Tadeusz 
Radosz, Mieczysław Jeglijewski, 
Emil Kolasa i Henry Burke. Wszyscy 
członkowie i członkinie Zarządu 
przedstawili swoje rodziny, obecne 
na instalacji.
Goście

Oprócz wymienionych powyżej, 
wśród gości znajdowali się m. in.: 
sędzia Franciszek Sulewski, prezes 
Copernicus Foundation Mitchell 
Kobeliński z małżonką, b. dyrektorzy 
i dyrektorki ZNP: Katarzyna Dienes, 
Bronisława Helkowska, Janina Miga­
ła, Bonawentura Migała, dr Edward 
Różański i Melania Winiecka.

Komisarze i komisarki: Genowefa 
Wesołowska (Okr. 12), Kazimierz Py­
tel (Okr. 13), Józef Sikora (Okr. 13), 
R. Borowicz (Okr. 14), Phyllis Aus- 
senbaugh (Okr. 15) i T. Wachel (Okr. 
15). B. komisarze i komisarki: Zofia 
Buczkowska (okr. 13), Adela Ćwik, 
Tomasz Paczyński (Okr. 12), Józef 
Rychlicki (Okr. 10).

Sędzia Franciszek Lorenz z mał­
żonką i synem, sędzia Vincent Ton- 
dryk, Myra Lenard, przewodnicząca 
Przesejmowego Komitetu w Washing­
tonie z mężem płk. Kazimierzem 
Lenardem i wielu innych.
Druga Część

Druga część instalacji odbyła się 
wieczorem w restauracji “White 
Eagle” Tadeusza Przybyły w Niles, 
Dl. Po smacznej kolacji, zebranych 
powitał cenzor ZNP Hilary Czaplicki, 

a prezes Mazewski przeprowadził 
krótki program. Oprócz wymienio­
nych powyżej, życzenia Zarządowi 
składali: klerk powiatowy Stanley 
Kusper, aid. 35 wardy i b. wieloletni 
klerk miejski Jan Marcin oraz super­
intendent szkół w pow. Cook Robert 
Mart wiek.

W drugiej części wzięli udział wszy­
scy uczestnicy uroczystości w siedzi­
bie ZNP, jaka odbyła się po południu, 
oraz tacy, którzy nie mogli wziąć 
udziału w programie popołudnio­
wym. Wśród obecnych znajdowali się 
m. in. sekr. prezesa Mazewskiego — 
Janina Dybał, wiceprezeska ZPRK 
Loraine Górny, prezes Zw. Klubów 
Polskich J. Kiszka, sędzia Robert 
Skłodowski, sędzia Marylin Rozma- 
rek-Komosa, by. dyr. ZNP Stefania 
Gondek, b. dyr. ZNP Stanisław Józe­
fiak, b. komisarz Okr. 13 Kazimierz 
Musielak, prezeska Korpusów Po­
mocniczych Okr. I SWAP M. Zem- 
brzuska, prezeska Legionu Młodych 
Polek Alicja Żurek, Fred Skowroński 
z PŁAW, prezeska Wydziału K.P.A. 
Anna Rychlińska, wiceprezes krajo- 
way K.P.A. Kazimierz Łukomski, 
prezes Zw. Śpiewaków Z. Franusz- 
kiewicz i sekr. kongr. F. Annunzio — 
Patrycja Kuta.

B. przewodniczący dwóch sejmów 
ZNP Adam Tomaszkiewicz otrzymał 
od Zarządu ZNP plakietę uznania za 
doskonałe przewodzenie sejmom i 
pracę jako przewodniczący komitetu 
budżetowego.

Tomaszkiewicz, dziękując za wy­
różnienie przyznał, że był wzruszony, 
gdy na wniosek, b. cenzora Kazimie­
rza Lotarskiego wybrał go honoro­
wym postem. Jest wzruszony obecnie 
przyznaniem mu przez Zarząd wyróż­
nienia.

Program zakończył prezes Mazew­
ski apelem, by nie gniewać się na 
Związek, lecz współpracować z Zarzą­
dem dla dobra organizacji. “Potrze­
bujemy jeden drugiego.” Był to przy­
jemny wieczór.

~ Z Życia 
Organizacyjnego 

Z.N.P.

Zebranie Grupy 2514 ZNP
Zebranie Tow. Giewont, Grupa 2514 

ZNP odbędzie się w piątek, 12 paź­
dziernika, o godz. 7:30 wiecz. w sali 
Lusaka Mission, 6965 W. Belmont.

Na porządku dziennym wybory no­
wego zarządu i wiele innych ważnych 
spraw do załatwienia. Po zebraniu 
przekąska. Apelujemy serdecznie o 
liczne przybycie.

Bonawentura Migała, prezes 
Zofia Buczkowska, sekr. fin.

Zebranie Grupy 1532 ZNP
Zebranie Tow. Gwiazda Przyszło­

ści Młodzieży Polskiej, Grupa 1532 
ZNP odbędzie się w piątek, 12 pa­
ździernika, o godz. 7:30 wiecz. w sali 
New Polonia Club, 6103 W. Belmont 
Ave.

Wszyscy członkowie Grupy proszeni 
są o udział w zebraniu. — S. Sci- 
bło, prez.; T. Komorowska, sekr. prot.

Hawajska Noc
Gminy 3 ZNP

Hawajska Luau Gminy 3 ZNP od­
będzie się w sobotę, 20 październi­
ka, w sali Moskala, 5639 N. Milwau­
kee Ave. Początek o godz. 6 wiecz.

Rezerwacji można dokonać dzwo­
niąc do Loretty Chabałowskiej, tel. 
777-8149 lub 342-2510 (-2500).

Wszyscy goście mile widziani. — P. 
Marud, prez.; W. Węglarz, sekr. prot.

Zebranie Informacyjne 
w Weber High School
Zebranie informacyjne w szkole 

Webera, mieszczącej się przy 5252 
W. Palmer Street, odbędzie się w po­
niedziałek, 22 października, w godzi­
nach od 6:30 do 9 wieczór.

Mogą w nim wziąć udział wszyscy 
zainteresowani nauką w wyżej wspo­
mnianej szkole, zarówno młodzież, 
jak i rodzice.

Pracownicy administracyjni, grono 
profesorskie i uczniowie szkoły, ma­
jącej 90-letnią historię będą odpowia­
dać w czasie zebrania na pytania 
gości.

Uczestnicy zebrania będą mieli tak­
że możliwość zwiedzenia budynku 
szkolnego i zapoznania się z cało­
kształtem pracy dydaktyczno-wycho­
wawczej.

Obecnie w szkole Webera konty­
nuują naukę uczniowie z blisko 78 
katolickich szkół podstawowych i 45 
publicznych, a absolwenci szkoły w 
90% podejmują wyższe studia.

Dla osób, które nie mogą wziąć 
udziału w zebraniu, wszystkie infor­
macje udzielane będą telefonicznie 
pod numerem 637-7500. Mogą oni tak­
że otrzymać specjalnie wydany przez 
szkołę informator, w którym znajdą 
podstawowe informacje.

Wszelkie reperacje. Kompletne 
malowanie.
North State Auto Rebuilders
4446 W. North Ave./Ryiart Wtaurak

Tel.: 227-2020 tub 227-4600

PM.SKI WAtSZlAt MAMAWY AfT

REWOLUCYJNY SYSTEM ELEKTRONICZNY ■■ ■ Btt
NAUKA JfZYKA ANGIELSKIEGO ł

W CIĄGU 4 MIESIĘCY W WASZYM DOMU ®
KIKSY DLA POCZĄTKUJĄCYCH I ZAAWANSOWANYCH. Ob- 
dłużymy każilu <»Kobę w Stanach Zjednoczonych I Kanadzie. Chce 
otrzymaó informacje bez żadnych zobowiązań
NAZWISKO: _________________ A DUES:_________________TEL: __
H M INTERNATIONAL LABORATORY OF LANGl AGES
■ ■ P.O. BON 7173, JERSEY CITY, N.J. 07307, I SA

Prezes Mazewski radośnie powitał 
prezesa ZPRK Józefa Drobota, który 
przeszedł ciężką operację. Prezes 
Drobot wyraził żal, że nie mógł wziąć 
udziału w 38 sejmie ZNP, ale cieszy 
się, że zdrowie pozwoliło mu przybyć 
na “instalację” Zarządu. Podzielił on 
opinię cenzora Czaplickiego, że sejm 
dał wyraz zaufania do poprzedniego 
Zarządu, wybierając go w całości 
na nową kadencję.

Prezes Drobot wyraził też nadzieję, 
ze prezes Mazewski wkrótce zaprosi 
go i prezesów innych organizacji po­
lonijnych, by razem zastanowić się, 
jak zachęcić Amerykanów polskiego 
pochodzenia do występowania do 
organizacji bratniej pomocy. Prezes 
Drobot zakończył przemówienie ży­
czeniami dla Zarządu ZNP.

W imieniu chorej prezeski Zw. Po­
lek Heleny Zielińskiej, życzenia Za­
rządowi ZNP złożyła wiceprezeska 
Zw. Polek Helena Wójcik, w imieniu 
prezesa Sokoła mec. W. Laski i wła­
snym, prezeska Okr. 2 Sokola, Jadwi­
ga Bielańska, w imieniu Zjednoczo­
nych Polek, prezeska Genowefa Dały.

B. skarbnik ZNP i dwukrotny prze­
wodniczący sejmów, Adam Tomasz­
kiewicz wyraził przekonanie, że za 
cztery lata będziemy mogli powie­
dzieć iż ZNP jest lepszy, bogatszy 
i silniejszy. Pod przewództwem preze­
sa Mazewskiego zostały uporządko­
wane finanse i inwestycje organiza­
cji, która dzięki temu ma większe, 
dochody. Za to samo, mówił Tomasz­
kiewicz, prezes Mazewski przejdzie 
do historii jako jeden z największych 
przywódców.

Mając zdrowe podstawy finansowe, 
ZNP powinien zabrać się do zmiany 
struktury organizacyjnej i metod 
pracy, oraz werbowania członków. 
Mamy sporo “chorych” grup, wielu 
sekretarzy finansowych nie spełnia 
swoich obowiązków i nie idzie z du­
chem czasu. Tomaszkiewicz do ży­
czeń dla Zarządu dodał przyrzecze­
nie, że w roku 100 lecia ZNP zapisze 
nowych członków na $100,000 ubezpie­
czenia.

Denis Voss w imieniu własnym i 
gub. Thompsona złożył życzenia Za­
rządowi.

Aid. R. Puciński (41 warda) przybył 
na uroczystość mimo grypy, ponieważ 
Polonia przeżywa wyjątkowe chwile., 
Kilka minut temu Ojciec Sw. Jan 
Paweł II lądował w Bostonie, gdzie 
tego wielkiego Syna Polski, powitało' 
prawie 1 milion ludzi, mówił Puciński.

Nie jest dziełem przypadku, że dziś 
także odbywa się “instalacja” Zarzą­
du ZNP, organizacji, która jest 
“osią” poczynań Polonii.

Kongr. Jan Fary (D. z 5 Dystr.) 
wyraził radość, że może wziąć udział 
w instalacji, tak jak był zadowolony 
z udziału w sejmie.
Przemówienia Urzędników ZNP

Obszerna wyjątki z przemówienia 
prezesa Mazewskiego podaliśmy w

MOŻESZ DOSTAĆ JEDEN Z 
TYCH ZEGARKÓW TIMEX DARMO

3

ho

First Federal of Chicago
Największa Spółka Oszczędnościowo-Pożyczkowa w minoi* 

Filia przy 47-ej ul. i Wood 

DOBRZE JEST MIEĆ FIRST FEDERAL W POBLIŻU.
Telefon: 927-3895. Godziny Biurowe: poniedziałek i wtorek, 9 do 4; czwartek i piątek, 9 do 8; sobota, 9 do południa, oraz dłuższe godziny w okienku 

do którego się podjeżdża lub podchodzi z zewnątrz. W środę od 9 do południa tylko w okienku, do którego się podjeżdża lub podchodzi.
£}1979 First Federąj Savings and Loan Association of Chicago. Main Office: Dearborn & Madison. Member. Federal Home LoanBank and federal Savings and Ląąn Insurance Corporation.

LUB JEDEN Z TYCH ZA MNIEJ NIZ

Gdy Oszczędzasz W First Federal Of Chicago
Oto co należy uczynić, aby otrzymać zegarek Timex. Aby otrzymać te piękne zegarki Timex, 

należy ulokować swe oszczędności w First 
Federal of Chicago. To wszystko. Wstąp więc, 
złóż depozyt w sumie $1,000 lub więcej i możesz 
sobie wybrać jeden z czterech zegarków Timex 
LED zupełnie darmo. Możesz również poprosić 
o Timex Electric LCD z ustawicznym odczyty­
waniem cyfer, lub piękny wyjściowy zegarek 
damski za znikomą sumę w porównaniu do 
normalnej ceny sprzedaży. Za każde dodatkowe 
$100 depozytu możesz nabyć dodatkowy zegarek 
po bardzo atrakcyjnej cenie.

Możesz również oszczędzić znaczne sumy 
pieniędzy na jakimkolwiek zegarku Timex, 
składając depozyt w sumie $200.

Zegarki Timex są wspaniałym prezentem. A 
przecież w niedługim czasie nadejdzie okres 
rozdawania prezentów. W tym roku załatw swe 
sprawunki świąteczne wcześnie. . . kupując w 
najbliższym biurze First Federal. Po prostu 
przyjdź, złóż depozyt i oszczędzaj na zegarkach 
Timex. A jeszcze lepiej będzie, jak dostaniesz 
zegarek Timex darmo. Ale pośpiesz się! Oferta 
upływa z dniem 27 października. Nie trać czasu.

Oferta obowiązuje od 4 września do 27 października, 1979, lub tak długo jak zapas starczy. First Federal of Chicago zastrzega sobie prawo 
<zmiany lub wycofania tej oferty w każdej chwili bez zawiadomienia. Klient nie ma uprawnienia do dodatkowych nagród w pierwszych trzech 
(kolumnach powyższego wykazu, jeśli otworzy dodatkowe konta, lub złoży depozyt na więcej niż jednym koncie pod tym samym nazwiskiem, 
indywidualnym czy wspólnym. Zegarki Timex nie mają defektów fabrycznych i są gwarantowane przez Timex Corporation, a nie First Federal of 
Chicago. Klienci biorący udział w tej ofercie muszą zastosować się do wszystk4«*h wymagań ustalonych przez First Federal of Chicago w oparciu o 
regulamin federalny kontrolujący nagrody. Przepraszamy, lecz nie wysyłamy po

Premium Item
$200-5999

Deposit
$1.000-$4.999

Deposit
$5,000 & Over 

Deposit
Additional 

$100 Deposit

A. Men’s LED Watch. 
Round, gold-tone, 
full expansion band.

$ 9.95
.50 tax

$10.45

Free Free $11.95 
.60 tax

$12.55

B. Ladies’ LED Watch. 
Rectangular, gold-tone, 
sliding clasp band.

$ 9.95
.50 tax

$10.45

Free Free $11.95 
.60 tax

$12.55

C. Men’s LED Watch. 
Rectangular, chrome- 
plated, black strap

$ 9.95
.50 tax

$10.45

Free Free $11.95
.60 tax

$12.55

D. Ladies’ LED Watch. 
Rectangular, chrome- 
plated,'black strap.

$ 9.95
.50 tax 

$10.45

Free Free $11.95
.60 tax

$12.55

E. Men’s Electric Watch. 
Chrome-plated, brushed dial, 
sweep hand, black strap

$19.95
1.00 tax

$20.95

$14.95
75 tax

$15.70

$ 9.95
50 tax 

$1045

$22.95
1.15 tax

$24.10

F. Ladies’ Dress Watch.
Gold-tone, sunburst 
dial, mesh band

$19.95
1.00 tax

$20.95

$14.95
.75 tax

$15.70

$ 9.95
.50 tax 

$10.45

$22.95
1.15 tax

$24.10

G. Men’s LCD Watch. Chrome- 
plated, metallic face, expansion 
band, date & seconds.

$24.95
1.25 tax

$26.20

$19.95
1.00 tax

$20.95

$14.95
.75 tax

$15.70

$27.95
1.40 tax

$29.35

H. Ladies’ LCD Watch. Polished 
gold-tone, dark brown face, 
brown strap, date & seconds.

$24.95
1.25 tax

$26.20

$19.95
1.00 tax

$20.95

$14.95 
.75 tax

$15.70

$27.95
1.40 tax

$29.35

Tylko jeden zegarek na każde konto w tych trzech kolumnach
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne 

•i Weekendowe 
Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6mos.) 18.00 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6mos.) 6.75 
Kwartal. (3mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)................ 25t

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe 
Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6mos.) 25.00 
Kwartal (3mos.) 15.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $13.00 
Półrocz. (6mos.) 9.50 
Kwartal. (3mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Weekendowy (Single Week-End)............ 30ę

Uznanie Dla Chicago
Echa wizyty Papieża Jana Pawła II w Sta­

nach nadal odzywają się w społeczeństwie i 
pewnie jeszcze dość długo będą występowały 
w analizach prasowych, w wymianie odczuć 
i poglądów, w rozmyślaniach. Wizyta ta stała 
się bowiem wydarzeniem na historyczną skalę, 
trudnym do porównań w dziejach kraju.

I Chicago wniosło poważny wkład na rzecz 
nadania tej wizycie charakteru wspaniałej ma­
nifestacji religijnej, nie zacieśniającej się do 
ram katolicyzmu, ale obejmującej różne spo­
łeczności wyznaniowe. Na tym tle Ojciec Święty 
wystąpił w chwale Głowy Kościoła, ale też 
i w roli bezspornego przywódcy duchowego 
świata.

Nasza metropolia zademonstrowała znakomi­
cie swoje serce. Władze kościelne i świeckie 
zgodnie opracówały program pobytu Papieża 
w Chicago w sposób tak precyzyjny i tak jedno­
cześnie wszechstronny, że wykonanie progra­
mu nie nastręczało trudności. Wszystkie czyn­
niki władz wniosły bezsporny wkład na rzecz 
jak najbardziej godnego podejmowania tego 
Polskiego Papieża w mieście, które przecież 
uważane jest powszechnie jako drugie po sto­
licy Polski skupisko mieszkańców polskiego 
pochodzenia.

Ale trzeba też szczególnie podkreślić atmo­
sferę tych wszystkich manifestacji religijnych, 
w których uczestniczył Ojciec Święty. Milio­
nowe tłumy zachowywały postawę zdyscypli­
nowaną, manifestowały na cześć Papieża w spo­
sób pełen godności, czego bynajmniej nie naru­
szały wybuchy radości i serdecznych wzruszeń,

wywoływane przez specyficzny i jedyny zapew­
ne styl zachowywania się Dostojnego Gościa.

Trzeba wątpić, czy w świecie współczesnym 
jest drugi przywódca na międzynarodową skalę, 
który potrafiłby w sposób tak bezpośredni, tak 
serdecznie ludzki, tak skromny, a przecież 
zarazem tak dostojny nawiązywać łączność 
z milionami zasłuchanych ludzi, do których 
przemawiał, głosząc Prawdy Boże.

I Polonia w Chicago wniosła poważny wkład 
na rzecz nadania wizycie Papieża znamion 
dostojeństwa. Potwierdziła to przede wszyst­
kim świetnie zaplanowana i przeprowadzona 
manifestacja religijna w par. Pięciu Męczen­
ników, gdzie 200,000 wiernych polskiego po­
chodzenia w modlitewnym skupieniu uczestni­
czyło w polskiej Mszy św. odprawionej przez 
Papieża oraz wysłuchało Jego znakomitego 
kazania w języku polskim.

Kto wyczekiwał na przejazd Ojca Świętego 
z lotniska, kto uczestniczył w witaniu Go 
w różnych miejscach śródmieścia, kto nie żało­
wał trudów w przedostaniu się do Grant Parku, 
aby uczestniczyć w odprawianej tam przez Do­
stojnego Celebranta Mszy św., na pewno mógł 
zauważyć i wyczuć tę zdumiewającą atmo­
sferę współuczestnictwa setek tysięcy ludzi 
w publicznym, zbiorowym i prawdziwym po­
dejmowaniu Głowy Kościoła przez mieszkań­
ców metropolii, będącej przecież mozaiką pod 
względem pochodzenia narodowego, przynależ­
ności rasowej i religijnej.

I za to trzeba wyrazić mieszkańcom naszego 
miasta słowa uznania i podzięki.

Stosunki z Ameryką Łacińską
W prasie pojawiły się optymistyczne prze­

powiednie “nowej ery” w stosunkach Stanów 
Zjednoczonych z Ameryką Łacińską. Źródłem 
tych nadziei była wizyta prezydenta Meksyku 
Lopez Portillo w Washingtonie i przekazanie 
Panamie, zgodnie z traktatem z 1977 r., Strefy 
Kanału.

Poważny tygodnik “U.S.News and World 
Report” ostrzega, że obydwa wydarzenia nie 
upoważniają do zbytniego optymizmu. Przy­
wódcy Ameryki Łacińskiej przyjęli z zadowo­
leniem ale bez zachwytu przekazanie Panamie 
Strefy Kanału, twierdząc, że Stany Zjednoczone 
dawno temu powinny były wrzucić do kosza 
traktat z Panamą z 1903 r. Próby Kongresu 
opóźnienia wykonania traktatu z 1977 r. uwa­
żają oni za dowód, że “imperialistyczne” na­
wyki są ciągle silne w Washingtonie.

Przekazanie Panamie Strefy Kanału jest przy­
jemnym dla Ameryki Łacińskiej gestem poli­
tycznym, ale miarą dobrej woli wobec niej 
będzie stanowisko prez. Cartera w rokowa­
niach handlowych, do jakiego stopnia rynek 
U.S. zostanie otwarty dla produktów Ameryki 
Łacińskiej, oraz praktyczna interpretacja do­
ktryny o nierozszerzaniu energii nuklearnej. 
Są to najbardziej żywotne zagadnienia dla 
państw Ameryki Łacińskiej.'

Jeżeli chodzi o wizytę prez. Portillo w Wash­
ingtonie, żadna strona nie spodziewała się po 
niej wiele i spotkanie nie utorowało nowej 
drogi, ani nawet ścieżki w stosunkach między 
obydwoma państwami, które są chłodniejsze 
niż kilkanaście lat temu.

Prez. Portillo, mając w ręku silny atut, 
jakim są ogromne rezerwy naftowe, odkryte 
niedawno w prowincjach Tabasco i Veracuz, 
wykazuje większą niezależność od swych po­
przedników. Dał temu wyraz zaraz po spot­
kaniu z prez. Carterem na uroczystości prze­
kazania Panamie Strefy Kanału. Potępił on 
“neokolonializm” Stanów Zjednoczonych, wy­
rażając radość, ze zniknięcia “enklawy (Strefy Ka­
nału), która będąc wyrazem upokarzającej nie­
sprawiedliwości, dzieliła długo Amerykę Środko­
wą”. Rokowania z Meksykiem w każdej sprawie 
będą trudniejsze, nie łatwiejsze.

Argentyna i Brazylia są urażone zarzutami, 
jakie niedawno wysunął prez. Carter, że gwałcą 
prawa ludzkie. Wojskowe rządy w obydwu pań­
stwach uważają to za mieszanie się w ich we­
wnętrzne sprawy.

W stosunkach z Chile doszło do nowego na­
pięcia po odmowie wydania Stanom Zjednoczo­
nym trzech oficerów oskarżonych o udział w 
morderstwie w Washingtonie lewicowego poli­
tyka chilijskiego Orlando Letelier. Prez. Carter 
na znak niezadowolenia odwołał ambasadora 
U.S. z Santiago.

Ten krótki przegląd wydarzeń w Ameryce 
Łacińskiej w ostatnich tygodniach nie pozwala 
na optymizm. Po dodaniu wysp na Morzu Ka­
raibskim oraz krajów na kontynencie, które 
dostały się pod wpływy Fidela Castro, można 
łatwo dojść do wniosku, że nasza pozycja 
w Ameryce Łacińskiej jest słabsza niż była 
kilkanaście lat temu, gdy nas nienawidzono 
ale szanowano.

Niepokojące Ostrzeżenie
Znowu mamy opinie i zapowiedzi, które 

trzeba przyjmować z niepokojem, bo dotyczą 
sytuacji i interesów całego społeczeństwa. Ostrze­
żenia co do nowych trudności w zakresie 
energii mają podstawy w faktach, a więc nie 
można ich lekceważyć czy też zbywać wygod­
nym “jakoś to będzie”.

A fakty są następujące:
Meksyk ogłosił, że podwyższy o $2 za ba­

ryłkę cenę ropy naftowej, a więc będzie ona 
droższa niż ropa z krajów arabskich.

Kanada zapowiedziała, że w listopadzie pod­
wyższy cenę gazu ziemnego o 23 procent.

I wreszcie Sekretarz Transportacji, Neil Gold­
schmidt, powiada, że pod koniec tego miesiąca 
wystąpią w kraju braki ropy naftowej. Do 
tego zaś, jego zdaniem, kraj będzie musiał 
wydać w 1980 r. na sprowadzanie ropy z za­
granicy ponad $20 bilionów więcej niż wydaje 
obecnie, a import ten będzie kosztował eo­
na j mniej $77 bilionów. Goldschmidt niepokoi 
się, że taki stan rzeczy będzie zwiększał na­
ciski krajów importujących ropę do Stanów 
na naszą politykę zagraniczną.

Sekretarz Transportacji przemawiał do wy­
dawców i redaktorów w Houston, Texas. Zwró­
cił on uwagę, że zarysowała się “oś energia-

jest bezpośrednim skutkiem zwyżki cen ropy 
naftowej. “W pierwszych siedmiu miesiącach 
tego roku koszt energii wzrósł o 46 procent” — 
powiedział Goldschmidt.

Nad istniejącą' obecnie sytuacją ciąży też 
groźba podwyżki cen ropy przez kraje OPEC. 
Sądzi się, że na grudniowej naradzie tych kra­
jów zapadnie znowu decyzja o podwyżce cen. 
A przecież od lipca tego roku ropa OPEC 
podrożała do $23.50 za baryłkę.

Nie wesołe więc perspektywy oczekują kraj 
w zakresie energii.

To i Owo
Ostatnio w Białymstoku jedna z większych 

instytucji budowlanych miasta oddała któryś 
ze swoich pokojów służbowych do dyspozycji 
Cyganki, która wróżyła urzędniczkom biorąc 
po 300 zł od łebka.

Praktyki wróżebne całkowicie zdezorganizo­
wały pracę, gdyż jak się okazało wszystkie 
pracownice są zawiedzione, rozwiedzione, zdra­
dzane, niepewne przyszłości lub skłopotane 
sercowo, więc porzuciły swe zajęcia i ustawiły 
się w ogonku.

A swoją drogą kto wie czy trwałe zajęcie 
budownictwa wróżeniem jej z

kart nie usprawniłoby procesu budowania?
inflacja”, gdyż jedna trzecia normy inflacyjnej, . administracji 
naciskającej na interesy ogółu konsumentów,

PISZĄ;
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
fą zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Finlandyzacja 
Czy Integracja?

NOWY DZIENNIK. - Jeżeli już 
przy tych pierwszych, jeszcze dość 
łagodnych próbach intymidacji kra­
jów Europy Zachodniej przez Mos­
kwę, niektóre z nich wykazują tak 
słabe nerwy, to nasuwa się pytanie, 
jak by się one zachowały, gdyby sta­
nęły wobec rzeczywistej konfrontacji, 
mając do wyboru tylko walkę lub 
kapitulację. Istniejący stan rzeczy nie 
upoważnia do wysuwania w tym za­
kresie zbyt optymistycznych prognoz. 
Raczej można się obawiać, że wcho­
dzimy w okres, w którym sprawa 
tzw. finlandyzacji Europy Zachod­
niej, lub przynajmniej niektórych spo­
śród jej krajów, może przejść z dzie­
dziny teoretycznych rozważań w sfe­
rę możliwości politycznych.

I tu dochodzimy do zagadnienia 
kluczowego. Europa zachodnia żyła 
przez ostatnie trzydzieści kilka lat na 
garnuszku amerykańskim, jeżeli cho­
dzi o sprawę jej bezpieczeństwa. Mia­
ło to swoją stronę dodatnią, polega­
jącą na tym, że będąc zwolnioną od 
większych świadczeń na cele wojsko­
we, mogła koncentrować swe wysił­
ki na rozbudowie gospodarczej i osią­
gnąć wyjątkowo wysoką stopę życio­
wą. Ale wieloletni protektorat mile- 
tamy Washingtonu nad krajami Eu­
ropy zachodniej miał także swoją stro­
nę ujemną, gdyż z jednej strony od­
zwyczaił się od liczenia na własne 
siły, a z drugiej — przesłonił w ich 
świadomości fakt, że w obecnej epo­
ce supermocarstw tylko będąc same­
mu supermocarstwem można mieć 
pewność swego bezpieczeństwa.

W rezultacie nie wykorzystały one 
okresu, w którym bezpieczeństwo to 
gwarantował im amerykański para­
sol nuklearny, dla wspólnego prze­
kształcenia się w supermocarstwo, 
mimo że mają po temu warunki na­
turalne ze względu na wielkość ich 
łącznego potencjału ludnościowego i 
gospodarczego. I teraz, kiedy — na 
skutek zmienionego układu sił w 
świecie — Ameryka nie jest już w 
stanie zapewnić im bezpieczeństwa 
w tym samym stopniu co poprzed­
nio, muszą — o ile chcą zachować 
swą niezależność — uzupełnić w jak 
najkrótszym czasie swoją dość już 
daleko posuniętą integracje gospodar­
czą przez podobną integracje politycz­
ną i militarną, biorąc za punkt wyj­
ścia przekształcenia parlamentu eu­
ropejskiego w ciało pochodzące z wy­
borów powszechnych. Dopiero bo­
wiem Europa zachodnia zintegrowa­
na w trzech sektorach — gospodar­
czym, wojskowym i polityki zagrani­
cznej — będzie mogła odgrywać ro­
lę supermocarstwa. Czy nie jest już 
na to zapóźno i czy w świecie do­
świadczeń z przeszłości taka integra­
cja krajowa Europy zachodniej jest 
w ogóle możliwa — to już inna spra­
wa. Jedno jest natomiast pewne, iż 
jest ona konieczna dla ich bezpieczeń­
stwa.

Zmiany w Preliminarzu 
Budżetowym NRF

W porównaniu z budżetem tegoro­
cznym preliminarz na rok 1980 jest 
o blisko 12 miliardów marek większy, 
bo wynosi 215.3 miliarda.

Największymi pozycjami w wydat­
kach stały się: praca — niemal 49 
miliardów; obrona — niemal 38 mi­
liardów; komunikacja — 26 miliar­
dów; oraz młodzież, rodzina i zdro­
wie — ponad 18 miliardów marek.

Wydatki na obronę wzrastają wpra­
wdzie o 4.4%, ale w praktycze tylko 
o nieco ponad 1 miliard. Za to wy­
datki na badania i technologię wzra­
stają aż o 11% i przekraczają już 
6 miliardów.

Jeszcze większy wzrost wydatków 
przewidziany jest na obsługę i spła­
tę długu rządu federalnego — 21%; 
na współpracę gospodarczą — 13%; 
oraz na ministerstwa finansów — 20%; 
spraw zagranicznych —12%.

Świadczenia na rzecz Stacjonują­
cych w NRF wojsk sojuszniczych — 
1 miliard; na obronę cywilną niespeł­
na 740 milionów; zwiększają się tylko 
o kilka milionów. Powyższe dane nie 
obejmują oczywiście wydatków kra­
jów związkowych.

Wydatki na obronę wprawdzie wy­
kazują zwiększenie zgodnie z dezyde­
ratami NATO, jednak prawdopodob­
nie znów będą uznane przez partie 
opozycyjne na niedostatecznie zwięk­
szone.

Wojciech Wasiutyński

Opozycja Reżymowa
Pisałem w zeszłym tygodniu o opo­

zycji demokratycznej w Polsce. De­
mokratycznej co najmniej w tym 
sensie, że odrzucającej ustrój poli­
tyczny komunizmu z jego monolitem 
jednej organizacji typu rozkazodaw­
czego, czyli totalizm. Teraz chcę 
przedstawić inną, mniej imponującą 
stronę polskiego życia politycznego, 
a mianowicie lojalną opozycję, tę któ­
ra godzi się z “kierowniczą rolą” 
partii komunistycznej i usiłuje uzys­
kać pewne koncesje dla społeczeń­
stwa, przede wszystkim w dziedzinie 
wyznaniowej.

Zanim do tego przejdę, muszę jed­
nak uzupełnić mój poprzedni arty­
kuł. Napisałem w nim, że działanie 
prawdziwych stronnictw jest nadal 
niemożliwe. Już po napisaniu tych 
słów dowiedziałem się, że p. Moczul­
ski z najbliższymi zwolennikami za­
łożyli jawną Konfederację Polski Nie­
podległej z niedwuznacznie antyreży- 
mowym czyli wywrotowym progra­
mem. Ten fakt nie zmienia mojej 
oceny sytuacji. Władze komunistycz­
ne przyglądają się biernie powstaniu 
tej organizacji, ponieważ jeszcze nie 
jest dla nich groźna. W 30. kilku- 
milionowym narodzie stronnictwo nie 
może mieć 300 kilkudziesięciu ani 
nawet 3 tysiące kilkuset członków, 
ale wielokrotnie więcej. Następnie 
musi dążyć do zdobycia rządów, lub 
udziału w rządach. W systemie tota- 
listycznym musi dążyć do zmiany 
ustroju. Tymczasem ten ustrój ma 
Wielką Gwarantkę. Dlatego mądre 
wydaje mi się działanie o celach ogra­
niczonych, społecznych i programo­
wych, nie generalnych partyjnych, i 
dlatego sądzę, że Konfederacja pozo­
stanie klubem albo zostanie zlikwi­
dowana.

Nie ma też charakteru stronnictw 
opozycja lojalna, wewnątrz-reżymo- 
wa choć nie wewnątrz-partyjna. Za­
chodzą w niej ciekawe zmiany.

Oto Radio Warszawa I donosi:
“Przewodniczący rady państwa 

Henryk Jabłoński przyjął dziś w Bel­
wederze delegację komitetu warszaw­
skiego forum chrześcijan Europy.

Jak informowaliśmy, w Warszawie 
odbyło się 2-dniowe spotkanie ponad 
200 działaczy i intelektualistów chrze­
ścijańskich z 25 krajów Europy Wscho­
dniej i Zachodniej, oraz z USA. Zor­
ganizowane ono zostało z inicjatywy 
chrześcijańskiego stowarzyszenia spo­
łecznego, stowarzyszenia PAX, oraz 
koła poselskiego ZNAK. Spotkanie od­
bywające się w dniach rocznicy na­
paści Niemiec hitlerowskich na Pol­
skę poświęcone było odpowiedzialno­
ści chrześcijan w krajach o odmien­
nych ustrojach społecznych i politycz­
nych za umacnianie pokoju i rozwój 
współpracy międzynarodowej.

O przebiegu i rezultatach tego spot­
kania poinformował H. Jabłońskiego 
przewodniczący komitetu, poseł Jerzy 
Ózdowski z koła poselskiego ZNAK”.

Za życia Bolesława Piaseckiego ta­
ka kombinacja różnych grup reży­
mowych katolików nie występowała. 
Pax był pierwszy w tej roli. Pia­
secki ogłosił się “sojusznikiem par­
tii” i nie dopuszczał do ustawienia 
Paxu w roli jednej z grup “postę- 
powo-katolickich”. Było nie do pomy­
ślenia, aby on, członek Rady Pań­
stwa, “Kolega Przewodniczący” 
mógł zgodzić się na udział w komi­
tecie pod przewodnictwem posła z 
rozłamowego “Znaku”. Piaseckiego 

'nie ma zaledwie od trzech kwarta­
łów. Grupa posłów ze Znaku została 
nagrodzona za wyrzucenie Stommy 
i prawdziwych znakowców, pierw­
szym miejscem. Pax politycznie zró­
wnany został z ChSS i Neo-Znakiem.

Oczywiście Pax nadal reprezentuje 
znacznie więcej materialnie i organi­
zacyjnie od tamtych grup. Ale prze- 
staje być tym “jedynym fenome­
nem między Labą i Amurem” a ró­
wnocześnie bolesnym cierniem w bo­
ku Kościoła w Polsce. Bo nie tylko 
państwo, ale i Kościół, z okazji wi­
zyty Papieża, potraktował Pax w no­
wy sposób, jako jedną z paru grup 
ugodowych, ale niekwestionowanie ka­
tolickich.

Bo i czasy też się zmieniły. Trzy­
dzieści lat temu Pax miał przygoto­
wać katolików Europy Zachodniej do 
przyszłości pod komunizmem. Teraz 
Pax, Znak i ChSS mają już tylko 
ułatwiać “chrześcijanom w krajach 
o odmiennych ustrojach społecznych 
i politycznych” “rozwój współpracy” 
z “bojownikami o pokój”.

Dziennik Polski (Londyn)

Polskie Malarstwo 
“Nie Istnieje” 

UNESCO, agencja ONZ dla spraw 
oświaty, nauki i kultury, wydało pę­
katy i kosztowny “Katalog malarstwa 
międzynarodowego z lat 1860 do 1965”, 
zawierający na 556 stronach 1,500 
reprodukcji obrazów i kilkuset mniej 
lub więcej znanych i dobrych mala­
rzy — z komentarzami.

Twórczość Picasso została “uczczo­
na” aż 86 reprodukcjami, Maneta 
— 33, a Renoira — 50. Austriackie­
mu malarzowi Kokoschce poświęcono 
22 odbitki, gdy innym, bardziej zna­
nym malarzom niemieckim, angiel­
skim, włoskim znacznie mniej, o ile 
w ogóle o nich wspomniano. Nie za­
pomniano również o kilku niezbyt gło­
śnych malarzach węgierskich, cze­
skich, rumuńskich.

Ale żadnemu z czołowych malarzy 
polskich prawa “obywatelstwa mię­
dzynarodowego” nie przyznano. Pe­
wnie zła wola wydawców.

Gniewny Amerykanin
(D.P.) — Po artykule w “Time” 

o kanclerzu Niemiec, o Niemczech 
dzisiejszych i stosunku ich do Sta­
nów podniósł się dysonansowy chór 
głosów czytelniczych. Najdonioślej 
zabrzmiały protesty, w tych zaś ten 
mianowicie:

“Lodowate komentarze Schmidta 
do — jak on to nazywa — kaznodziej­
skiego fanatyzmu Cartera na temat 
praw człowieka przywołuje widmo tych 
praw, którch przykład dali Niemcy w 
Oświęcimiu. Schmidt powinien przy­
znać się, że sam zawdzięcza życie 
prawom człowieka takim, jak je ro­
zumiały i stosowały Stany Zjednoczo­
ne”.

Do tej gorzkiej wypowiedzi jedne­
go ze starych praktyków, noszącego 
nazwisko o brzmieniu żydowskim, re­
dakcja “Time” dodała łagodzącą 
uwagę, że kanclerz Schmidt należał 
do Hitlerjugend, ale nie do partii 
hitlerowskiej.

Może by i należał, gdyby nie był 
za młody.

Inny, o polskim nazwisku Stefan 
Mielek, pochwala pozytywne poglądy 
autora artykułu. Mówi, że czyta sta­
rannie o więzieniach, obozach itp. 
w Niemczech hitlerowskich ze wzglę­
du na historyczne losy swojej własnej 
ojczyzny, więc o tym obliczu sprawy 
jest dostatecznie poinformowany, rad 
był zatem spojrzeć z innej pozycji 
i poczuć dumę, że od lat trzydzie­
stu przebywa w “waszym kraju, któ­
rzy rządzi się prawdziwie demokra­
tycznymi zasadami”; “Wasz kraj” — 
“moja ojczyzna”, a więc jeszcze się 
nie wykorzenił.

Jeden entuzjasta wołał z nieopa­
nowanym zachwytem: “Niemcy do­
konały wspaniałego dzieła a słowa 
“Deutschland, Deutschland uber alles” 
nabrały nowego znaczenia”.

Wypowiedzi czytelników są cieka­

we, bo dają obraz opinii od krańca 
do krańca. Tutaj krańce są dalekie 
od siebie. Dyktowane obojętnym re- 
zonerstwem — albo niestartym pięt­
nem tatuażu na ramieniu. Już nie 
boli, ale świadczy.

Kameleon — Kennedy
Sen. Edward Kennedy (D. z Mass.) 

jest beniaminkiem liberałów i socja­
lizujących grup intelektualistów. Nie- 
zdeklarowany oficjalnie, ale kandy­
dat na prezydenta, próbuje zmienić 
swój “image”, ponieważ wie, że 
liberalne i lewicowe głosy nie 
wystarczą, by zamieszkać w Białym 
Domu.

Wdziewanie innej “skóry” przez 
sen. Kennedy zauważył jego kolega 
z Senatu i b. kandydat na wicepre­
zydenta (przy boku sen. Humphrey) 
Edmund Muskie (D. z Maine). Gdy 
sen. Kennedy glosował za obcięciem 
wydatków na wewnętrzne potrzeby 
o $3.6 biliona, sen. Muskie z uśmie­
chem powiedział, że “znalazł on (sen. 
Kennedy) centrum”.

Znani publicyści Evans i Novak 
dość dawno przepowiadali, że jeżeli 
sen. Kennedy zdecyduje się kandy­
dować — przesunie się z lewego skrzy­
dła do centrum.

W powodzi komitetów popierają­
cych kandydaturę sen. Kennedy uto­
nęły grupki zwolenników gubernatora 
Kalifornii, Jerry Brown’a, również 
liberała. Kilka jego biur nie może 
uzyskać dość pieniędzy na opłacenie 
niezbędnych wydatków. Obserwa­
torzy polityczni nie wykluczają, że 
jeżeli sen. Kennedy stanie w szranki 
z prez. Carterem o zdobycie kandy­
datury demokratów, komitety gub. 
Browna “umrą z głodu” przed pierw­
szymi prawyborami.
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DZIAŁ 
KOBIET

Elegancki kostium jesienny z beżowo-szarego tweedu. Modny 
wąski szalowy kołnierz, koszulowe rękawy i dwurzędowe zapięcie 
marynarki. Spódnica prosta z kontrafałdą z przodu.

Przyprą wy Zioło we 
w Naszej Kuchni

Co Słychać 
Wśród Podhalan

Council 139 PNA 
Bowling League

Nie zawsze doceniane są przez na­
sze gospodynie przyprawy ziołowe, 
które poprawiają smak przyrządzo­
nych potraw, dodając im specyficz­
nego aromatu.

Bardzo często brak zainteresowa­
nia przyprawami ziołowymi wypływa 
z nieznajomości ich. Poniżej więc po- 
dajemy najbardziej charakterystycz­
ne przyprawy i ich zastosowanie.

Cząber — Kto jadł kiełbasę z do­
datkiem liści cząbru, ten doceni tę 
roślinę, znaną już w IX wieku i upra­
wianą przez mnichów w ogrodach 
klasztornych. Dziś spotyka się ją 
przeważnie w stanie dzikim w róż­
nych częściach świata, m. in. także 
w Europie Środkowej. Ziele cząbru 
ułatwia trawienie ze względu na swój 
ostry, pieprzny smak i jest skutecz­
nym środkiem przeciwrobaczyco- 
wym. Nadaje się do potraw mię­
snych, do warzyw strączkowych (fa­
soli, grochu). Nie należy gotować go 
zbyt długo, najwyżej kilka minut. 
Świeże listki, drobno pokrajane moż­
na dodać do zielonej sałaty i sałatek 
mieszanych. Warto cząber uprawiać 
w naszych ogrodach.

Estragon — Niezawodny dodatek 
smakowy do zalewy przy marynowa­
niu pieczeni, do kwaszenia ogórków, 
do nacierania mięsa przed upiecze­
niem, do zup i sałatek. Zmieszany z 
octem poprawia jego smak. Używa 
się świeżych liści i czubków gałązek. 
Roślina ta uprawiana jest niemal na 
wszystkich kontynentach, w tym tak­
że w Europie zachodniej. Świeże ziele 
estragonu ma właściwości lecznicze, 
wzmaga wydzielanie soku żołądkowe­
go i żółci. Poleca się go w diecie 
bezsolnej. W czasie ciąży nie wolno go 
spożywać.

Jałowiec. — Kojarzy się z wędze­
niem, słynnym “dymem jałowco­
wym,” z wódką — jałowcówką i z 
lasem, gdzie krzew ten wygląda nie­
zwykle dekoracyjnie. Syszkojagody 
jałowca w postaci odwaru pije się 
przy zapaleniach dróg moczowych, 
bolach reumatycznych. Nie wolno ich 
używać w wypadku ostrego schorze­
nia nerek i w okresie ciąży. W prze­
twórstwie domowym jagody jałowca

Gorące Grzybowe Zakąski
1 Funt (*ź kg) grzybów, 1 duża 

cebula, sól, pieprz, masło, koperek, 
1 jajko.

Umyte i poszatkowane grzyby du­
sić w maśle z posiekaną cebulą, aż 
zmiękną. Wówczas odstawić z ognia 
i przyprawić do smaku solą, pieprzem 
i usiekanym koprem. Dodać surowe 
jajko i wymieszać.

Tak przygotowane nadzienie można 
układać na grzanki, władać do wcze­
śniej upieczonych babeczek z kruche­
go ciasta, do przekrojonych ptysiów, 
lub nawet do wydrążonych małych 
bułeczek. Posypać tartym serem i 
zapiec w piekarniku tuż przed poda­
niem. 

można dodać do kwaszenia kapusty, 
buraków i ogórków, do pieczeni bara­
niej, do dzizyzny i potraw z fasoli.

Kolendra. — Do celów kuchennych 
używać należy owoców tej rośliny w 
stanie suchym, świeże wydzielają nie­
przyjemny zapach. Popularna w 
kuchni śródziemnomorskiej. Lubiana 
przez masarzy do wyboru wędlin, uży­
wana w piekarniach — do pierników 
i ... do musztardy, a w Indiach 
do wyrobu curry.

Rozmaryn — został uwieczniony w 
niejednej piosence; z wieńcem roz­
marynu szło się ongiś do ukochanej 
dziewczyny. Liście tej rośliny mają 
aromat korzenno-gorzki i cenione są 
szczególnie w kuchni włoskiej i fran­
cuskiej jako dodatek do mięs, do ry­
by smażonej, do zup, sosów. Używa 
się rozmarynu w przemyśle perfume­
ryjnym, jako lek (żołcio i moczo­
pędny) i jako przyprawa kuchenna 
rozmarynu niesłusznie został zapom­
niany.

Szafran. — Króluje w kuchni orien­
talnej oraz krajów śródziemnomor­
skich. Największym prouu^ ’••^m 
szafranu jest obecnie Hiszpania. Uży­
wa się go do ciasta, rosołów, sosów, 
potraw z ryb i drobiu, które zabar­
wia on na kolor żółty i nadaje smako­
witą woń. Nie wolno nadużywać 
szafrany gdyż może spowodować po­
drażnienie błon śluzowych żołądka. W 
celach leczniczych nie stosuje się go. 
Jest to drogie i bardzo pracochłonne 
w zbieraniu zioło.

Szałwia. — Doskonały lek do płu­
kania jamy ustnej w razie chrypki, 
zapalenia gardła, jest także smaczną 
przyprawą do mięs (baraniny, wie­
przowiny), tłustej ryby, do nadzienia 
drobiu, szaszłyku, wątróbki kurzej. 
Pomaga w trawieniu, stanowi świet­
ny środek bakteriobójczy, a więc ze 
względu na jej zalety smakowe (smak 
korzenno-gorzki) i lecznicze warto na 
stale wprowadzić ją do naszej kuchni.

Tymianek. — Znany jest powszech­
nie w kuchni. Przyprawia się nim po­
trawy z dziczyzny, z roślin strączko­
wych, ryby, pieczeń. Używany jest do 
kiełbas, a szczególnie do pasztetówki. 
Ułatwia trawienie, działa dezynfeku­
jące. Na ogół stosowany jest jako 
susz; świeże listki tymianku doda je 
się do sałat. Charakteryzuje sięi sil­
nym aromatycznym zapachem.

Mięta — odgrywa znaczną rolę w 
kuchniach orientalnych, jak również 
anglosaskiej. Sos miętowy uchodzi za 
jedną z angielskich potraw narodo­
wych. Mięta podnosi smak sosów, pie­
czeni, twarożku, zielonej sałaty, grzy­
bów. Znany jest i łubiany likier mię­
towy. Roślina ta rośnie niemal na 
wszystkich kontynentach. Odwar z 
ziela i liści mięty podaje się przy nie­
życie żołądka i jelit, kolce żółciowej, 
wzdęciach, skurczach i bólach pod­
brzusza. Olejek miętowy ma u nas 
szerokie zastosowanie w przemyśle 
spożywczym i farmaceutycznym.

Cześć Podhalanom! 
Pięćdziesiąt lat istnienia, 
to wcale nie mało — 
od wzmagań początku, 
rozwoju i siły. 
Chyba podziękować — 
tak by się dziś chciało, 
to najlepszy gest 
i jakże sercu miły.

Słowa te zapewne wyrażają uczu­
cia wszystkich Podhalan — na ich 
Zloty Jubileusz. Wielu tym, którym 
początek organizacji naszej jest bli­
ski sercu — święto jubileuszowe — 
przywołuje do pamięci różne wspom­
nienia. Dzisiaj nadszedł czas, aby na 
ten długi 50-letni okres zmagań, roz­
woju i siły — spojrzeć z punktu wi­
dzenia oceny jego znaczenia i war­
tości. Bardzo dodatnia jest to ocena 
i należałoby jej wyśpiewać hymn

Amb. Wm. E. Schaufele, Jr.

wdzięczności i chwały. Cześć Podha- 
■ląnom za ich trud i oddanie swego 

b.' serca Związkowi Podhalan. Cześć za 
ich pracę i ukochanie sprawy pod­
halańskiej.

Stanley T. Kusper, Jr.

Już w tę niedzielę, 14 październi­
ka 1979 roku — jubileuszowe góral­
skie święto. Zapraszamy wszystkich 
do udziału we Mszy św., która od­
będzie się o godz. 12 w południe przy 
ołtarzu polowym na parkingu kościoła 
SŚ. Pięciu Braci Polaków i Męczen­
ników (43-cia i Richmond), przy któ­
rym Ojciec Święty Jan Paweł II cele­
brował nabożeństwo dla Polonii. Pod­
halan i ich dzieci zapraszamy w stro­
jach regionalnych. Podczas nabożeń­
stwa przygrywać będzie także kapela 
góralska. Chorążowie wszystkich Kół 
proszeni są o przybycie ze sztanda­
rami. Zbiórka uczestników w strojach 
o godzinie 11:30 rano koło kościoła 
SS. Pięciu Braci Polaków i Męczen­
ników. Po Mszy św. przemarsz do 
domu związkowego.

Jubileuszowy bankiet i bal odbędzie 
się w Palmer House, w śródmieściu 
Chicago (Monroe i Wabash). Koktajle 
o godz. 5 po poł., kolacja o 6 wiecz. 
Po programie — bal.

Zapraszamy wszystkich Podhalan 
i całą Polonię.

Gościć będziemy liczną delegację 
Związku Podhalan z Polski i Kanady.

Jeszcze można rezerwować bilety 
na tel.: 585-2736, lub 582-5471.

Udział w bankiecie zgłosiły wybit­
ne osobistości, między innymi: amba-

Zebranie Korp. Pom.
PI. 141 SWAP

Posiedzenie Korpusu Pomocniczego 
Placówki 141 SWAP jest odwołane 
z niedzieli, 14 października, z powodu 
zjazdu koleżeńskiego Okręgu 1 Stowa­
rzyszenia Weteranów Armii Polskiej, 
który w tym roku odbędzie się w sali 
Domu Żołnierza Polskiego w Chicago.

Nasze posiedzenie zwołujemy na so­
botę, 20 października^ o godz. 1:30 
po poł., w sali Domu Żołnierza Pol­
skiego, 1239 N. Wood. — H. Michałow­
ska, prez.; H. M. Stermińska, sekr. 

sador amerykański w Warszawie 
Wm. E. Schaufele Jr., kongr. Edward 
Derwiński, kongr. John Fary, J.E. 
John Kardynał Cody, J.Eks. bp Alfred 
Abramowicz, mayor Chicago Jańe 
Byme, Stanley T. Kusper Jr., klerk 
powiatu Cook; klerk miasta Chicago 
W. Kozubowski i inni.

Podhalanie, którzy pragną udać się 
do miasta autobusem, proszeni są o 
zgłaszanie rezerwacji na tel. 585-2736 
lub 247-2744. Autobus odjedzie spod 
Domu Podhalan o godz. 4:30 po poi. 
i wróci o uzgodnionej godzinie pod 
dom związkowy.
Imprezy Jesienne

Zarząd Koła 3 Morskie Oko ser­
decznie zaprasza na zabawę jesienną, 
w sobotę, 20 października br., do 
Domu Podhalan, 3035 W. 51 ulica. 
Zabawa rozpócznie się o godzinie 8 
wieczorem. Grać będzie orkiestra Ja­
sia Muchy.

Za zarząd Koła: — Jan Panek, 
prezes.

★ ★ ★
Zabawa jesienna Koła 27 Witów 

odbędzie się w sobotę, 20 październi­
ka br., w Columbia Hall, 48 i Pau­
lina. Do tańca przygrywać będzie 
orkiestra Biało-Czerwoni. Początek o 
godzinie 7:30 wieczorem.

Zarząd Koła zaprasza wszystkich 
członków i sympatyków. — Andrzej 
Toczek, prezes.

★ ★ ★
Zarząd Główny Związku Podhalan 

zawiadamia Podhalan i miłośników 
góralszczyzny, że Posiady Góralskie, 
które organizuje Delegacja Związku 
Podhalan z Polski, odbędą się w 
niedzielę, 21 października, w sali Do­
mu Podhalan, 3035 W. 51 ulica. Gra 
muzyka góralska. Na program złożą 
się gawędy, poezja, śpiewki, muzyka, 
przeźrocza z imprez regionalnych na 
Podhalu oraz krótkie odczyty o tema­
tyce podhalańskiej. Początek o godzi­
nie 4 po południu.

Za zarząd: — Józef Gil, prezes.
Zapraszamy na ciekawe i miłe spot­

kanie z naszymi braćmi z Podhala.
Koło 37 Groń-Leśnica

Najmłodszym Kołem Związku Pod­
halan, które powstało na SO-lecie'tej 
organizacji jest Koło 37 Groń-Leśnica. 
Nowa komórka Z.P. założona 26 sier- 
nia 1979 r. w Lemont, IL. Dyrekto­
rem do Zarządu Głównego jest pre­
zes honorowy — Andrzej Wróbel.

Zarząd Koła 37 przedstawia się na­
stępująco: Czesław Tomala, prezes; 
Andrzej Wróbel (syn Olesia), wice­
prezes; Bukowska, wiceprezeska: 
Władysław Kozioł, sekr. prot.; Leon 
Kwak, sekr. fin.; Jan Grele, skarb­
nik; Władysław Tomala, chorąży.

Nowemu Kołu życzymy dużo suk­
cesów.

Janina Duda, Komitet Reklamy 

Zebranie Tow. 
Numizmatycznego

Zebranie Polsko - Amerykańskiego 
Towarzystwa Numizmatycznego w 
Chicago odbędzie się w czwartek, 11 
października, o godz. 7:30 wiecz. w 
Copernicus Center, 3160 N. Milwaukee.

Członek Towarzystwa Robert Grant 
wygłosi na nim odczyt o pamiątko­
wych monetach amerykańskich, który 
ilustrowany będzie przeźroczami.

A. Marquart, prez.

“Cocktail Party” 
Dla Derwińskiego

Kongr. Edward Derwiński

Komitet Obywatelski pod przewod­
nictwem dr. Gene Ossello urządza 
“Cocktail Party” w dowód uznania 
dla kongr. Edwarda Derwińskiego (R. 
z 4 Dystr.) za 23-letnią służbę publi­
czną dla dobra kraju i mieszkańców 
4 Dystr.

“Cocktail Party” odbędą się w pią­
tek, 2 listopada, w restauracji Niko, 
7600 S. Harlem Ave. Bilety w cenie 
$50 można otrzymać, telefonując do 
dr. Ossello, 333-4444.

STANDINGS
W L P 

Club Mono Lounge  10 5 14 
Wheels SAC  10 5 14 
George and Dots Lounge... 9 6 13 
Syrena’s Lounge  8 7 12 
Fara’s Insurance  8 7 11 
Krupa’s Tavern  8 7 10 
Lesh’s Lounge  8 7 10 
Midway Funeral Home .... 6 9 9 
Dr. Blazewicz  6 9 8 
Sliz Foods  6 9 8 
Ted’s Place  6 9 6 
Chuck’s Wagon  5 10 5

♦ ♦ ♦

George and Dot’s Lounge are march­
ing along the trail as they smothered 
Sliz Foods for the works in Council 
139 PNA bowling activities at Archer 
Kedzie Lanes last Friday night. Tony 
Stampanato saw the Pope and shot a 
good 208-591 series while Ken Ste­
fański was the best for the Sliz’s with 
a 585 score.
Sliz’s  753 840 849 2442 
Geo. and Dot’s.. 864 803 889 2556

Dan Roza held a strike show as he 
led Krupa’s Tavern with a hot 215-563 
series to down Club Mono Lounge for 
two games and three points while Al 
Tarsa hit the target with 523. 
Mono’s  873 820 859 2552 
Krupa’s  842 919 936 2697

Syrena’s Lounge had a gay time as 
they took Midway Funeral Home to 
the cemetery to bury the bowling balls 
for two games and three points. Sam 
Cosino continued his steady pitching 
for the winners with a 537 while Wayne 
Leonhardt suffered the defeat with a 
519.

Zebranie
Klubu Powiatu Jasło

Zebranie Klubu Powiatu Jasło od­
będzie się w niedzielę, 14 październi­
ka, o godz. 1:30 po poł. w dawnej 
sali Związku Polek, 1309 N. Ashland 
Ave. Członkowie proszenie są o liczne 
przybycie.

J. Kopeć, prez.; J. Sulimowski, 
sekr.

Walne Zebranie 
Fundacji 

Kopernikowskiej
Walne zebranie Fundacji Koperni­

kowskiej odbędzie się w niedzielę, 14 
października, o 2 po poł., w kinie 
Gateway, 5216 W. Lawrence Ave. 
Przedstawione zostaną ogólne spra­
wozdania i plany na przyszłość. Lecz 
głównym zadaniem tegoż zebrania 
będzie utworzenie Rady Społecznej 
przy Fundacji Kopernikowskiej, do 
której to Rady należeć będą przed­
stawiciele wszystkich organizacji po­
pierających Fundację. W ten sposób 
każda polonijna organizacja będzie 
mogła wziąć udział w rozplanowaniu 
i programowaniu działań Fundacji.

Zapraszamy wszystkich naszych 
donatorów, wszystkich prezesów wraz 
z jednym lub więcej delegatem wszy­
stkich polonijnych organizacji jak i 
wszystkie osoby zainteresowane Pol­
skim Domem Kulturalno-Społecznym.

Prosimy o gremialne przybycie i 
wzięcie aktywnego udziału w dysku­
sji.

W Rocznicę Wyboru 
Papieża Jana Pawła II

Szesnastego bieżącego miesiąca 
upłynie rok od konklawy, która Ka­
rola Kardynała Wyjtyłę wyniosła na 
Stolicę Apostolską.

Niewątpliwie, w dniu 16 bm., w ko­
ściołach zostaną odprawione nabożeń­
stwa i modły, aby Bóg błogosławił 
pracom Jana Pawła II.

Wydaje się być łbardzo na czasie, 
aby na odcinku świeckim podkreślić 
wielkość rocznicy, specjalnie dla Po­
laków, w tej myśli, w dniu 14 bm., 
o godzinie 3, w Domu Kombatanta, 
3242 N. Pulaski Rd., odbędzie się 
wieczór dyskusyjny, poświęcony zna­
czeniu dla Polski i Polonii wyboru 
Polaka Papieżem.

Kiedyś historia oceni znaczenie i 
rolę Jana Pawła II na rozwój i sy­
tuację Kościoła Katolickiego, jednak 
w umysłach powstaje wiele pytań, 
związanych z życiem i egzystencją 
naszego Narodu. Najbardziej powsze­
chne są pytania: Czy wybór Polaka 
Papieżem wpłynął na sytuację Ko­
ścioła w PRL? Jakie znaczenie po­
lityczne ma ten wybór?

Problemy te zostaną omówione w 
czasie wieczoru dyskusyjnego w nie­
dzielę, 14 bm. przez O. Jezuitę Jana 
Szubę, Kazimierza Łukomskiego i 
Waldemara Włodarczyka.

Zarząd SPK Koła Nr 31 Im. 2 Kor­
pusu zaprasza wszystkich, interesują­
cych się wyżej podanymi zagadnie­
niami.

Midway  703 800 835 2338 
Syrena’s  782 787 893 2442

Lesh’s Lounge met their nemesis, 
Dr. Blazewicz, and had a rare treat as 
they took a double win and a split in 
points with Frank Podolski leading 
the parade with a 540 feast and Mike 
Gunia hitting a hot 562 for the team. 
Blazewicz  834 915 867 2616 
Lesh’s  852 792 869 2513

Ted’s Place still have their rabbits 
foot as they outpointed Fara’s Insur­
ance for two games and a split in 
poits. Ed Szeredy was the best for his 
team with a 536 while Joe Matayka 
led the insurance men with a 559.

Sponsor Ted Sosnowski ought to get 
a sleeping bag for Dzidzia Szafrański. 
Hey team!
Fara’s  833 792 910 2435 
Ted’s  801 769 793 2363 

Chuck’s wagon continued their mas­
tery over the tough Wheels SAC for a 
pair of games and a split in points. Bill 
Yanke was high with 507 while Gus 
Kmak hit 216-564 for the spokes.. 
Wheels  755 858 807 2420 
Chuck’s  749 672 767 2188

Stanley Wojtowicz, Secretary

Plenarne Zebranie 
Skarbu Narodowego

W piątek, 12 października, o 7:30 
wiecz., w domu Placówki 90 SWAP, 
6005 W. Irving Park Rd., odbędzie 
się miesięczne zebranie członków 
Komitetu Skarbu Narodowego R.P.

W programie porządku obrad, obok 
sprawozdań członków Zarządu oma­
wianych będzie wiele spraw o donio­
słym znaczeniu i w związku z tym 
zarząd apeluje o liczny udział człon­
ków. — W. Mieczyński, prez.; K. 
Sztemal, sekr. wyk.

Zebranie Klubu
Wola Przemykowska .

Zebranie Klubu Wola Przemykow­
ska odbędzie się w niedzielę, 14 paź­
dziernika, o godz. 2:30 po poł., w sali 
New Polish Club, 6103 W. Belmont.

W czasie zebrania wyświetlany 
będzie film o nowym kościele. Człon­
kowie proszeni są o liczne przyby­
cie. — S. Babicz, pre?. S. Modliń­
ska, sekr.

Zabawa w Szkole 
Im. T. Kościuszki

Zarząd Koła Rodzicielskiego Pol­
skiej Szkoły na zabawę jesienną, któ­
ra odbędzie się w sobotę, 20 paź­
dziernika, w sali 90 Placówki SWAP, 
6005 W. Irving Park Rd., od godz. 
8 wiecz. Do tańca grać będzie orkie­
stra Blue Band.

Dochód z zabawy przeznaczony na 
cele szkolne. — M. Czerkawski, prez. 
Koła Rodź.

Zebranie Klubu 
Par. Dąbrowa

Zebranie Klubu Parafii Dąbrowa 
odbędzie się w poniedziałek, 15 pa­
ździernika, o godz. 7:30 wiecz., w sali 
przy 5814 W. Fullerton.

Członkowie Klubu proszeni są o licz­
ne przybycie. — K. Bomba, prez.; 
M. Przybylska, sekr. prot.

Zabawa
Klubu Przybysławice

Klub Przybysławice urządza jesien­
ną zabawę taneczną w sobotę, 13 paź­
dziernika, w sali St.Nicholas, 2701 N. 
Narragansett Ave. Początek o godz. 
8 wiecz. Do tańca przygrywać będzie 
orkiestra Kujawiak.

Komitet zabawy przygował wiele 
niespodzianek. Obszerny parking na 
miejscu. — M. Woźniak, prez.; 
J. Żurek, przew.

Popołudnie 
z Markiem Gordonem

Marek Gordon, polski poeta, pisarz- 
felietonista obchodzi w tym roku 
35-lecie swojej emigracyjnej twórczo­
ści na polu literackim. Z tej okazji 
Polski Klub Artystyczny urządza 
autorowi popołudniowe spotkanie z 
chicagoską publicznością, której tyle 
lat był wiemy.

Marek Gordon jest dobrze znany 
ze swojego literackiego pióra. Ma 
on na swoim koncie liczne wiersze, 
eseje i artykuły o tematyce społeczno- 
kulturalnej. Wydał on do tej pory dru­
kiem 7 książek i wygłosił ponad tysiąc 
felietonów w znanym kiedyś i popu­
larnym programie radiowym: "We­
soła Chicagoska Fala”. Doskonały 
humorysta nie nudzi, ale bawi i raduje 
publiczność.

Impreza odbędzie się w niedzielę, 
21 października, w restauracji Palm 
Terrace, 1250 N. Milwaukee, o godz. 
1:30 po poł. Składać się będzie na 
nią “lunch” i właściwy program.

A. K. Czerkawska
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F. Castro Przybył 
Do N. Yorku

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
mówienie na zgromadzeniu general­
nym ONZ.

Rzecznik organizacji, Rudolf Staj- 
duhar powiedział, że Castro najpraw­
dopodobniej spędzi dzisiejszy dzień w 
ONZ-cie, gdzie wystąpi z ponad go­
dzinnym przemówieniem jako lider 
Organizacji Państw Niezaangażowa- 
nych.

Przypuszcza się, że Castro spotka 
się dzisiaj również z Kurtem Wald- 
heimem na obiedzie, tradycyjnie ofe­
rowanym przez sekretarza general­
nego szefom państw.

Rzecznik ONZ dodał, że Castro 
odmówił udziału w konferencji pra­
sowej.

Tymczasem nad miejscem postoju 
kubańskiego przywódcy roztoczono 
wzmożoną opiekę ze względu na po­
głoski o planowanym zamachu.

Uchodźcy kubańscy, przebywający 
na stałe w Stanach Zjednoczonych 
postanowili dzisiaj zamknąć swoje bi­
znesy i w ciszy przeczekać okres 
przemówienia Fidela Castro w ONZ-cie.

Wszyscy zamierzają włożyć czarne 
opaski na znak żałoby po utraconej 
ojczyźnie, protestując w ten pokojowy 
sposób przeciwko przybyciu zniena-

Ro z bit ko wie 
Odnalezieni 
Po 2 Dniach

Clearwater, Fla. (UPI) — Łódź ry­
backa zaczęła tonąć, kiedy trzej 
członkowie załogi, nieświadomi 
uszkodzenia, spali.

W momencie przebudzenia jeden 
próbował nawiązać kontakt telefo­
niczny z innymi łodziami.

Nie był jednak słyszany ponieważ 
nie miał czasu na dłuższe przekazy­
wanie sygnałów. Łódź w szybkim tem­
pie szła na dno. Mężczyźni złapali 
galon wody i kaftany bezpieczeń­
stwa. Wyrzucili z konterera złowione 
ryby i usadowili się na nim oczeku­
jąc na nadejście pomocy. Dopiero 
w 2 i pół dnia później zostali zau­
ważeni przez załogę innej łodzi ryba­
ckiej, która po zabraniu wyczerpa­
nych rozbitków zawiadomiła drogą 
rą^iawą pogotowie., 4
itPo dobiciu do brzegu wszystkich 

trteeri’skierowano do szpitala. Rob­
erta Donofrio i Roberta Salario pod­
dano leczeniu na poparzenia i pora­
żenie słoneczne, Conrad Berle cierpi 
na odwodnienie i wyczerpanie.

Ukryty Strzelec
Bejrut (UPI) — Ukryty strzelec 

terroryzował ogniem rejon lotniska 
bejruckiego i zmusił władze do 
wstrzymania — po raz pierwszy od 
prawie dwóch miesięcy — wszystkich 
lotów. Wiadomość tę, bez jakichkol­
wiek bliższych szczegółów, podało ra­
dio bejruckie.

Kazimierz Brodzikowski
W Warszawie zmarł wybitny au­

tor, Kazimierz Brodzikowski. Praco­
wał on w założonym przez Osterwę 
zespole teatralnym “Reduta” od sa­
mego początku istnienia tego sławne­
go, dzisiaj niemal legendarnego, ze­
społu. Pochowany został w grobie 
rodzinnym na Powązkach.

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia, prababcia nasza i siostra 
moja, śp.

Leonarda 
Tyszkiewicz 

(z domu Janiszewska) 
(żona śp. Jana, 

matka śp. Tadeusza 
i teściowa śp. Emila Bubak) 

po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona Sw. 
Sakramentami, dnia 9-go paździer­
nika 1979 roku, o godzinie 10:20 
wieczorem, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
dnia 13-go października, o godzinie 
10-ej rano, z zakładu pogrzebowego 
pnr. 3656 W. Belmont Ave., do 
kościoła St. Wenceslaus (Msza św. 
o godzinie 10:30 rano), a stamtąd 
na cmentarz Sw. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Lucille (Henry) Poplar, Anne, 
Chester (Eleanore), Pearl Bubak 
i Dorothy, córki, zięć, syn i syno­
we; Stanisława Grom, siostra z 
rodziną w Polsce; 5 wnucząt i 
4 prawnucząt, wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Skaja Funeral Home.
Telefon 539-1376. (11-12) 

widzonego przywódcy komunistycznej 
Kuby.

W Miami, największego skupiska 
wygnańców, liderzy tamtejszych or­
ganizacji kubańskich nie mogą prze­
widzieć, czy mimo nawoływań protest 
nie przemieni się w gwałtowne wy­
stąpienia.

“Wiele osób pragnie zemsty za mo­
ralne i materialne straty poniesione 
podczas i po rewolucji. Trudno zresztą 
winić ich za to” — powiedział przed­
stawiciel grupy Alpha 66, Diego Me­
dina, który dodał jednakże, że nie 
spodziewa się zamachu na życie 
Castro.

Przeciwnicy Castro zgrupowani w 
Brigade 2506, Alpha 66, Abdala i Com­
mittee of Cuban Municipalities in 
Exile planują dzisiaj zjazd pod po­
piersiem patrioty kubańskiego, w 
parku Bayfront, gdzie odbędzie się, 
zgodnie z przypuszczeniami organiza­
torów, wielotysięczna demonstracja, 
wymierzona przeciwko “wizycie ty­
rana w wolnym kraju” — jak po­
wiedział przedstawiciel komitetu 
organizacyjnego.

Liderzy bardziej umiarkowanego 
ruchu Kubańczyków na uchodźctwie 
uważają, że demonstracje są w chwili 
obecnej zupełnie niewłaściwe, ponie­
waż po wieloletnich staraniach sytua­
cja więźniów politycznych na Kubie 
zmieniła się na lepsze a wielu odzy­
skało wolność.

W Nowym Yorku roztoczono patrole 
wokół siedziby ONZ.

16-akrowy obszar został odcięty od 
normalnego ruchu.

Rzecznik Dept. Stanu w Washing­
tonie podkreślił, że rząd nie zamierza 
przeprowadzić z “gościem” ONZ 
żadnych rozmów dotyczących obec­
ności sowieckich wojsk na Kubie.

Kongresowa 
Klęska 

Partii Pracy 
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

powiadając, że obetną swój wkład do 
partyjnych funduszy. Ta decyzja 
związków przyszła natychmiast po 
głosowaniu nad manifestem wybor­
czym w którym Callaghan poniósł 
porażkę.

Związki mają słuszne powody do 
strachu przed radykalnymi posunię­
ciami lewicy. One bowiem są istot­
nymi bankierami, operującymi mi­
liardowymi kapitałami, ulokowanymi 
w akcjach, nieruchomościach, zlocie 
i nawet w dziełach sztuki.

Teoretycznie są to fundusze emery­
talne, ale z nich subwencjonowane są 
strajki i one są owymi “muskularni” 
związków.

W czasach pierwszych dwóch gło­
sowań Jim Callaghan wyszedł z jed­
nego z nich zwycięsko, bo kongres 
Partii Pracy odrzucił wniosek lewicy, 
aby przywódca partii był wybierany 
przez całą partię a nie przez grupę 
parlamentarną.

W drugim głosowaniu poniósł jed­
nak porażkę, bo kongres zatwierdził 
wniosek Wedgwooda Benna i towa­
rzyszy, że posłowie, jeśli chcą po­
nownie kandydować, muszą być apro­
bowani przez komórki partyjne w 
swoich okręgach wyborczych.

Tak więc każdy z 635 okręgów wy­
borczych — bez względu na to czy mu 
to się podoba czy nie — będzie musiał 
regularnie przeprowadzić reelekcję 
swojego kandydata. O “demokratycz- 
ności” tej decyzji nie świadczy fakt, 
że na kongresie w Brighton przedsta­
wiciele okręgów wyborczych repre­
zentują w sumie mniej głosów niż 
jeden tylko związek transportowców.

Lewica zdecydowała za nich bez 
nich.

Nastrój kongresu najlepiej określił 
sekr. gen. elektryków Frank Chapple 
— ten sam, który dla członków swo­
jego związku przyjął ubezpieczenie na 
prywatne leczenie. Oświadczył on, że 
obrady prowadzone są wedle pro­
gramu ustalonego tak, jakby to nie 
był Kongres Partii Pracy, tylko ko­
munistycznej, czy wiec faszystowski.

W ostrym liście do prezesa partii 
Franka Allauna zapowiedział, że 
wycofuje się z tej “niszczącej farsy,” 
jaką jest tegoroczny kongres.

Callaghan i grupa umiarkowana 
bez paniki patrzą na sukces lewicow­
ców wiedząc, że przyjdzie otrzeźwie­
nie i szerokie masy partyjne odrzucą 
decyzję 78 dorocznego kongresu.

Zresztą decyzje te poddane jeszcze 
będą rewizji, bo na żądanie związ­
kowców powołana zostanie specjalna 
komisja, która zbada działalność i 
finanse partii, włącznie z działalnością 
Krajowego Komitetu Wykonawczego.

WASZYNGTON: Jan Paweł II wznosi krzyż nad tłumem zebra­
nym na Mszy św. Celebrowanej na terenie w pobliżu Kapitolu. 

(UPI)

20 Lat Klubu 
Przyjaciół Warszawy 
Jak ten czas mija . . . Już dwa­

dzieścia lat upłynęło od chwili utwo­
rzenia Klubu Przyjaciół Warszawy 
— 6 czerwca 1956 roku — a wydaje 
się, że było to zaledwie wczoraj.

Owocne to były lata. Cieszące się 
sympatią społeczeństwa imprezy klu­
bowe: comiesięczne wieczory, świę­
conki słynące smakowicie zastawio­
nymi stołami, obchody specjalne — 
ściągały warszawiaków i nie warsza­
wiaków, przypominając im atmosfe­
rę dawnej Warszawy, jej piękno, jej 
wdzięk i jej bohaterską historię.

Wraz z licznymi uczestnikami tych 
imprez — najpierw w salach nieza­
pomnianej restauracji Lenarda, na­
stępnie w Chicago Society, a obecnie 
w Lusaka Mission — napływały do 
kasy Klubu pieniądze, które — mą­
drze zagospodarowane — pomogły li­
cznym potrzebującym w Syrenim 
Grodzie, przyczyniły się do otarcia 
niejednej łzy, umożliwiły ratowanie 
zabytków Stolicy. Doczekał się też 
Klub oczywistego uznania dla swej 
działalności: w bazylice Najświętsze­
go Serca Jezusowego na Pradze wmu­
rowana została tablica z podzięką 
dla Klubu — dobroczyńcy świątyni.

Mając na względzie dalszą pomoc 
dla Miasta Nieujarzmionego, a także 
i upamiętnienie własnej rocznicy, Klub 
Przyjaciół Warszawy zaprasza ser-

Sojusznicza Europa
Ostrzega US

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
czący komisji obrony w Parlamencie 
holenderskim — ze szczególnym na­
ciskiem przestrzegają, że brak raty­
fikacji może całkowicie zniweczyć 
plany obronne Przymierza, dotyczące 
m. in. przerzucenia do Europy 500 no­
wych wyrzutni rakiet nuklearnych 
produkcji amerykańskiej.

Ostateczna decyzja w tej sprawie 
ma być podjęta w grudniu, ale obaj 
wymienieni politycy podkreślają, że 
nastawienie państw europejskich uza­
leżnione jest od ratyfikacji SALT II 
przez Senat U.S.

Corterier jest zdania, że brak raty­
fikacji spowoduje nie tylko odrzucenie 
przez Europę planów unowocześnie­
nia arsenału obronnego, ale może 
także wywołać w szeregu krajów eu­
ropejskich nastroje pacyfistyczne i 
dążenia Jo neutralności. Jest on zda­
nia, że odrzucenie traktatu “nie bę­
dzie w tym czasie miało charakteru 
zdecydowanego ostrzeżenia pod adre­
sem ZSRR, dotyczącego polityki so­
wieckiej ... ale będzie raczej ozna­
czało brak zgody w kluczowych za­
gadnieniach polityki zagranicznej i 
spowoduje głęboką nieufność do ame­
rykańskiego programu obronnego i 
amerykańskiego przywództwa.” Na­
leży dodać, że socjal-demokrata Cor­
terier jest zwolennikiem zwiększenia 
europejskiego arsenału obronnego o 
500 nowych wyrzutni amerykańskich.

Z poglądem jego zgadza się w pełni 
Klaas de Vries, przedstawiciel pań­
stwa które najbardziej powściągliwie 
traktuje problemy zbrojeniowe. 
Twierdzi on ponadto, że brak ratyfi­
kacji SALT II postawi pod znakiem 
zapytania “amerykańskie przywódz­
two i jego zapewnienia, że dąży rów­
nocześnie do obrony i do detenty.”

Ważny jest także fakt, że wśród 
europejskich rzeczoznawców obron­
nych dominuje pogląd, że następna 

runda rokowań z Moskwą w sprawie 
taktycznych broni nuklearnych pozo­
stanie w sferze niezrealizowanych 
planów, jeżeli traktat SALT II nie 
będzie ratyfikowany.

Powiat 
Przeciwko 

FTC
Grand Rapids, Mich. (UPI) — Bat­

tle Creek i powiat Calhoun wystą­
piły do sądu federalnego z wnioskiem 
o zbadanie warunków środowisko­
wych i efektów końcowych oskarże­
nia wystosowanego przez Federal 
Komisję Handlową (FTC). .przeciwko, 
trzem producentom artykułów zbo 
wych.

Oskarżyciele pragną powstrzymać 
sprawę przeciwko Kellogg Co., Gene­
ral Mills i General Foods wytoczoną 
przez FTC, które zarzuciło im mono­
polizowanie rynku.

Miejscowe władze obawiają się ak­
cji podjętej przez agencję uważając, 
że może ona doprowadzić do poważ­
nych trudności ekonomicznych Battle 
Creek i otaczającego miasto powiatu.

Spowodowana ewentualnym za­
mknięciem oskarżonych kompanii 
utrata miejsc pracy dla 2,650 osób 
może wywrzeć niekorzystny wpływ 
nie tylko na oczywiste w takim przy­
padku trudności gospodarcze poprzez 
zmniejszenie dochodów z podatków, 
zmaknięcie miejskich i powiatowych 
zakładów usługowych dla ludności, 
ale także poważny wzrost przestęp­
czości — uzasadnia powód.

Największa z trzech oskarżonych 
kompanii, Kellogg posiada w powie­
cie Calhoun filię zatrudniającą 1,400 
osób.

2.

3.
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decznie swoich sympatyków — jak to 
się mówi — z całej Polonii na rocz­
nicowy obiad z dancingiem, który 
odbędzie się w sobotę, 27 paździer­
nika, w pięknej sali Stardust Ban­
quet Room, 5688 N. Milwaukee Ave.

Po rezerwacje miejsc prosimy tele­
fonować: 283-0491 p. Krystyna Wło­
darska, 282-7347 p. Zofia Brodziak 
lub 463-3171 p. Leon Bonder najpóź­
niej do 20 października.

Klub Przyjaciół Warszawy liczy na 
wdzięczny odzew i już teraz życzy 
wesołej i przyjemnej zabawy. Do tań­
ca grać będzie Kwartet W. Czyżyka.

Porażka Partii 
Rządzącej 

Johannesburg (UPI) — Biali wy­
borcy Południowej Afryki wyrazili 
zdecydowany sprzeciw wobec zabie­
gów zmierzających do złagodzenia 
ostrej rasistowskiej polityki. Rządzą­
ca krajem partia spotkała się z naj­
większą na przestrzeni lat 30 porażką.

'Pomimo tego. że Partia Nhrodowń f 
zachowała swe cztery miejsca na 
drodze przeprowadzonych w środę 
wyborów parlamentarnych, odniesio­
ne zwycięstwo ustalone zostało mar­
ginesem bardzo nikłym. W porówna­
niu z ogólnymi wyborami r. 1977 — o 
połowę mniejszym.

Na znak protestu wielu wyborców 
pozostało w domu, wyrażając w ten 
sposób swe niezadowolenie wobec za­
biegów premiera Pietera W. Botha, 
który starał się poprawić sytuację 
czarnych mieszkańców kraju — na 
odcinku zakwaterowania i rynku pra­
cy.

Zmarł Nur Taraki
Islamabad. (UPI) — Obalony pre­

zydent Afganistanu Nur Mohammad 
Taraki, o którym mówiono, że w czasie 
zamachu wrześniowego został zamor­
dowany, zmarł po długiej chorobie 
śmiercią naturalną we wtorek i już 
został pochowany w rodzinnej wiosce 
Ghazni.

★ Pomoc Domowa 
GOSPODYNI 

$100—1125 tygodniowo. Własny pokój, 
łazienka, telewizor. 5 dni.

ARDEN’S AGENCY 
6934 N. Glenwood 

Dzwonić w Jęz. Angielskim: 
465-1241 lub________824-1843

POTRZEBNA STARSZA

KOBIETA
do pracy domowej mówiąca choć 
trochę po angielsku, do zaopieko­
wania się starszą panią mówiącą 
po polsku. Pokój, utrzymanie i 
zapłata. Musi zamieszkać.
Aczkolwiek może rozmówić się 
po polsku to jednak powinna znać 
choć trochę angielski ze względu 
na otoczenie.

Po dalszle informacje 
telefonować: 825-4563

HOUSEKEEPER 
Live-in, 2 boys 4 & 14. Simple cooking, 
own room. Some English required. 
Good salary. Northern suburbs. Ref. 
required.
____________ 729-1784____________  

CLEANING lady. 6 room apartment.
2 adults. $4.50 per hour. Call after 6: 

677-2075___________
POTRZEBNA kobieta do sprzątania, 
gotowania i prania. 3 dni w tygodniu. 
Posen 144oo South. FU 8-7291._______

POMÓC DOMOWA 
OPIEKA NAD DZIEĆMI 
W wieku 18,11,8. Wszystkie chodzą do 
szkoły. Własny pokój. Musi być do­
świadczona. Dzwoń po angielsku: — 

860-2016

★ Pomoc Domowa
GRANDMOTHER TYPE

WOMAN
Live in. Take care of 4 yr. old girl. 
Cook & lite housework. Own rm.,
TV. N.W. Sub. Christian family. 
878-8333 299-8576

SPRZĄTANIE
Potrzebna kobieta na 1 dzień w ty­
godniu. Angielski niekonieczny, ale 
referencje tak.

Dzwoń: 241-7461

GOSPOSIA
Potrzebna kobieta do gospodarstwa 
domowego na 3 dni w tygodniu. Ro­
dzina lekarza. Dorosłe osoby. Pół­
nocno zachodnia dzielnica.

Dzwonić 679-8799 lub 679-8798 
weekendy i podczas tygodnia po 3.

KOBIETA do sprzątania na 1 dzień 
w tygodniu. Wspaniałe wynagrodzenie 
i środki transportacyjne. Furman 
Funeral Home. Dzwonić w języku an­
gielskim 478-5800.

k Pracą Żeńska
SALESLADY

Wanted evenings. Hours 5 p.m. to 
10 p.m. Alternating Saturday and 
Sunday every other Saturday 9 a.m. 
to 5 p.m., Sunday 10 a.m. to 6 p.m. 
KARS 5 & 10 4347 N. CENTRAL

Call for appointment: MU 5-7060

RECEPTIONIST
General office help. Some typing 
required. Must speak English.

CALL MR. JAY
___________ 278-7600___________

Potrzebna Asystentka 
Dentystyczna

Okolica Harlem i Higgins. Proszę 
dzwonić 775-3333 lub 823-3858,

| Potrzebna Pani | 
| Lub Panienka | 
= Do ogólnej pracy biurowej = 
| Musi znać język angielski | 
| i pisać na maszynie. Stała = 
= praca. Firmowe świadczę- = 
= nia. Zgłoszenia 8 rano do = 
= 3-ej po południu.
| DZIENNIK ZWIĄZKOWY =
= 6100 N. Cicero Ave. =

SR. DIETARY AIDE
5:30 A.M. -l:30P.M.

40 Hour Week
W * Suburban Retirement Home 

APPLY IN PERSON
PLYMOUTH PLACE
315 N. LaGrange Rd. 

LaGrange Park
SEAMSTRESS

Experienced — part time work. 2 to 3 
days - NO WEDNESDAYS. Good 
location — OAK PARK. Excellent 
working conditions. Call for appoint­
ment:
____________ 386-6544____________

Doświadczone Operatorki
Maszyn do szycia grubszych mate­
riałów. Wolimy doświadczone przy 
szyciu skórzanych rękawic. Stała pra­
ca i świadczenia. Dzwonić po angielsku 

486-8780

KRAWCOWA
Na pełen lub część czasu, chcąca 
się nauczyć przykrawać i szyć ko­
szule.

ALBERTO CUSTOM TAILOR 
4523 N. Milwaukee_________ 685-5587

k Praca

KONSERWATOR MECHANIK
(Maintenance Mechanic)

Dobra stała praca — dobra przy­
szłość dla odpowiedzialnej osoby 
znającej różne prace w konser­
wacji fabrycznej. Musi mieć 
własne narzędzia. Mamy wspa­
niałe ś wiadczenia i wysokie staw­
ki na godzinę, plus godziny 
nadliczbowe.

JERNBERG FORGINGS CO.
‘ Subsidiary of U.S. Industries S

328 W. 40th Place 268-3010 
______Equal Opportunity Employer M/F

DELICATESSEN 
SANDWICH MAKER

5 days, Mon. thru Fri., 9 a.m. to 4 
p.m. Apply in person.

GARLIC PRESS RESTAURANT 
9751 W. Higgins, Rosemont 

692-2022

MASZYNISTA
Musi mieć doświadczenie na to­
karkach. Mamy wspaniałe świad­
czenia. Wysoka stawka na godzi­
nę. Stała praca, plus godziny 
nadliczbowe.

JERNBERG 
FORGINGS CO.

Subsidiary of U.S. Industries 
328 W. 40th Place 268-3010
Equal Opportunity Employer M/F

JANITORIAL
HUSBAND AND WIFE TEAM 

Nighttime cleaning in a bowling cen­
ter. Call for interview.

THUNDERBIRD 
LANES 
392-0550
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Praca Praca

BUILDING SERVICES
Our accelerated growth has created openings for individuals with 
the following qualifications:
• Experience in the maintenance, repair and overall operation of 

pumps, air compressors, elevators, air-conditioning equipment 
and boilers to join our building services department.

• Some hands-on experience working with pumps, boilers, air- 
conditioning and compressor equipment. Mechanical aptitude 
essential; mechanical engineering courses a plus.

We encourage individuals at varying skill levels to apply. We offer 
excellent salaries commensurate with experience and outstanding 
benefits. Call for an application to:

MS. ROBERTS: 567-3983 
INSTITUTE OF GAS TECHNOLOGY 

IIT Center e 3424 S. State St 
Chicago, Illinois 60616

I I equal opportunity employer mfl

Opportunities Available At Our Modem Plant Located 
Near Grand Ave. And Wolf Rd. In Franklin Park!

TRAINEES (General Factory)
3rd Shift

No experience necessary. We will train individuals who are mechanically 
inclined. Must speak and understand English.
We offer excellent wages plus company benefits. Must have own 
transportation.

CALL 455-0261

J & S TIN MILL
PRODUCTS

An Equal Opportunity Employer M/F

UNITED BANK OF 
DENVER-COLORADO

Has the following immediate and permanent 
opportunities. Come join our team plus enjoy 
best of living and working conditions while 
insuring your future. We are located close to 
all summer, winter, and cultural areas.
*Engineers
*Petroleum Engineers 
*Mining Engineers
* Commercial Bankers 
*National Accounts 
*Agribusiness
* Energy 
'Recreation 
*Real Estate 
'Loan Analysts 
'Commercial Finance 
'Trust
'Accounting
**Also other permanent opportunities for 
qualified candidate# within the banking field. 
(All inquires will be held confidential). Please 
write or call - DAVE SULLIVAN—(303) 861- 
6044.

UNITED BANK OF
DENVER COLORADO

1740 Broadway
Denver, Colorado 80217

"We're Our Own Competition"
Equal Opportunity Employer M/F/HV, 

TOOL AND CUTTER GRINDER
We currently have an opening on our 2nd shift, for an experienced tool 
and cutter grinder with 5 years experience who owns his own tools. 
In addition to our excellent wages, we offer cost of living increases and 
a superb benefit package, including company paid medical and dental 
programs and a guaranteed profit sharing plan. Please apply at:

SIGNODE CORPORATION
3700 W. LAKE ST. • Glenview, IL

An Equal Opportunity Employer M/F

ASSEMBLERS
WANTED

Temporary Positions 
Available

• 1st shift - $3.70/hour
• 2nd shift — $4.07/hour

' No experience necessary.
i Excellent benefit package.
[ Must be able to speak
i English.

For more details, 
please call:

! VALERIE LEO
1 595-1660

JOVAN, INC.
600 Eagle Drive 

Bensenville, IL. 60106 
(5 minutes west of O’Hare)

| Equal Opportunity Employer M/F
nrrt EiiitiiiBiUTr

POSIADAMY PRACEFIZYCZNE 
LUB UMYSŁOWE 

DLA WSZYSTKICH 
Irene’s Employment Agency 

6201W. TOUHY 631-8878'

POMOC DO SKLEPU 
Kobiety lub mężczyźni do wykańcza­
nia i wszywania podszewek w paltacłi 
i futrach w eleganckim sklepie z fu­
trami.

_______ Dzwoń: 749-3083 

CATERING
Part time bus boys & banquet wait­
resses for: Chef Michael’s Catering 
in the Northlake Hotel.

________ Call 562-3667

SHIPPING &
RECEIVING CLERK

And misc. office work in small office. 
9:30 A.M. to 4:00 P.M.

Call 237-6140

BILINGUAL 
POLISH/ENGLISH 

Instructor to teach English to Polish 
speaking gentleman. 2 hours per day, 
3 days per week. Daytime hours only. 
Call Nancy for more information. 
THE MILTON JOHNS CO. 

3920 S. Federal 
538-4500

■fr Praca Męska

MĘŻCZYZNA
DO PRACYNA FARMIE.

STAŁA PRZEZ CAŁY ROK PRA­
CA. ZAMIESZKAĆ. UTRZYMA­
NIE I POMIESZCZENIE MIESZ­
KALNE.
WIECZORAMI 3594800

Production Foreman
Growning Co. needs working foreman 
for 1st shift. Must have tooling back­
ground & exp. in deep draw. Excell, 
wages & benefits. A/C plant. 

Send Resume To:
Box. No. 008-Z 

2nd Floor 
223-225 W. Washington 

Chicago, Hl. 60606
 EOE M/F____________

SHEETMETAL 
INSTALLERS — EXPD. 

For heating & air conditioning. Good 
company benefits. Apply 9 to 5 at: 

212 N. WOLF ROAD 
WHEELING______________ 459-9790

TYPIST/GENERAL OFFICE
Interesting oppor.for person who is 
accurate typist with general office 
experience. Polish speaking helpful 
but not necessary.

Elk Grove Village Area 
Hrs. 9-5. 

Call 364-0646

-fr Praca Męska

MAINTENANCE
MAN

MACHINE SHOP
Electrical exp. light machine repair. 
Preventative maintenance. Good pay. 
All benefits. Day shift. 9-5.

TRIANGLE ENGINE
638-3215
 EOE____________

ZATRUDNIĘ pracowników z doświad­
czeniem przy robotach aluminiowych 
i stolarskich. 545-8219._____________

PLATING 
FOREMAN

Lamp mfg. needs experienced person 
for supervising plating, buffing & 
polishing operation. High salary. 
Benefit including life ins. Full medic­
al & pension. Must have supervisory 
experience.

Call 276-3051

PRINTER 
Part Time 

Experienced in operating Model 360 
A.B. Dick offset press. Able to strip & 
make plates. Job requires 3 full days 
or 5 hrs. daily, Mon. thru Fri.

LAVA — SIMPLEX 
528-6000

• MACHINIST
Manufacturer of specialty valves 
requires first and second shift 
machinist.
ENGINE LATHES
RADIAL DRILL PRESS 
HORIZONTAL BORING MILLS 
BLANCHARD GRINDER

Second Shift Premium 10% 

APPLY IN PERSON 
VALVE & PRIMER 

1420 S. Right Blvd. • Schaumburg

POSŁAŃCY
Do firmy kopiującej. Doręczanie na 
pełen czas na terenie śródmieścia. 
Wymagane doświadczenie. Po dalsze 
informacje dzwoń do Dave: 427-1880.

JANITOR/MAINTENANCE MAN
For 90-unit North side apart­
ment building. Must speak 
both English & Polish. Salary 
includes apartment. For infor- 
mation call Vick: — 973-5538.

JANITOR
Logan Square apt. bldg. Must keep 
in good repair & operate boiler.

Call Mr. Paul 
_______ 227-9568 after 5 P.M._______  

FORK LIFT MECHANIC 
Experience in electric & gas models. 
Good working conditions, benefits.

APPLY OR CALL WES KEENE 
Dearborn Wholesale Grocers 

4040 W. 40 St.______________ 847-3300

MACHINISTS
Exp’d. lathe hand and set up man for 
Hardinge automatic chucker. Top 
wages for top men. Clean a.c. plant. 
10 paid holidays, health & accident 
plan. P.S. & other co. benefits.

NORTHWESTERN 
TOOL & DIE

3443 W. Howard Skokie 
677-9280

Steel fabrication shop needs exp’d. 
& inexeperienced men. Excell, work­
ing conditions. Paid holidays, vaca­
tion & O.T.

543-5052
1054 Republic Dr.__________ Addison

MECHANIC
Oversee heavy construction equip­
ment shop. Śemi-retired welcome.

Matteson Area
481-1800

MACHINIST
Experienced lathe, milling & grinding 
operators. Day & nite shift. Good 
salary & overtime.

Call 766-0078

CHICAGO METAL MFG. CO.
ma natychmiastowe otwarcie dla:
• Dopasowywaczy
• Mechaników

Do Konserwacji
Musi umieć pisać, czytać i mówić 
po angielsku.

Zgłoś się osobiście do:

CHICAGO METAL MFG. CO.
3724 S. Rockwell, Chicago

COUNTER 
CLERKS 

Full and part time positions open. 
Mornings and early afternoons. Good 
pay and benefits. Starting pay $4/hr.

No Experience Necessary 
Applications Taken Daily 

10 A.M. to 6:30 P.M.
POLY CLEANERS

600 Madison St. • Oak Park
383-7484

Praca Męska

SET UP

* AUTO

★ Rozmaite

3320

Call Mr. Don 
312-647-8941

.$95
$220

’75 GRANADA GHIA - $1,575. Tele­
fonować na numer 251-5300 albo nu­
mer 275-5297 i koniecznie pytać o 
panią Ewę.

SPRZEDAM 2 płaszcze męskie ze 
skóry oraz aparaty fotograficzne 
marki Zenith. Dzwonić od 3 po polu- 
dniuJZ2496L

Eyelet-transfer press wanted: set-up 
men exp’d. on Waterbury Farrel 
and/or U.S. Baird transfer presses. 
First class oppty. Offering excell. 
wages, fringe benefits. Modern A.C. 
plant. Shift premium. Openings on 
1st & 2nd shifts.

OFFSET PRINTING 
PRESS HELPERS 

Some exp. req’d. 
3RD SHIFT.

Call Tom-595-2471

DRAWN METAL 
PRODUCTS 

6143 W. HOWARD, NILES 
EOE M/F

DOŚWIADCZONY 
BLACHARZ i LAKIERNIK 
Samochodowy Potrzebni. 

283-7363

UPHOLSTERER
5 yrs. exp. req’d. Western suburbs. 

English inquiries.
Call 627-6767

Polish inquiries
Call 833-6676

MAINTENANCE MAN 
Experienced, must have knowledge 
of punch presses, compressors, elec­
trical installation & hydraulics. 

ARGUS MFG. CO. 
1134 N. Kilbourn Ave.

Chicago 235-2240
Ask For John Spelman

OFFICE CLEANING 
& JANITORIAL

Part time 4-8 P.M. $3.50 an hour to 
start. Man with own transportation 
helpful. Vicinity North Ave. & Cicero. 

777-7953

1977 OLDS DELTA 88 
Full power. W doskonałym stanie. W 
środku pokryty “velour”. 27,000 mil. 
$4,200 lub najlepsza oferta.
528-4140 lub 777-4394 

NARZĘDZIOWIEC
Zakład tłoczenia metali poszukuje 
wykwalifikowanego narzędziowca do 
konserwacji progresywnych matryc. 
Pełne świadczenia kompanijne i nad­
godziny.

Scherer Mfg. Co.
7305 N. LINDER SKOKIE 

PHONE: 673-6303

SPRZEDAM MEBLE
Komplet do jadalni, 2 komplety do sy­
pialni, 3 kanapy z 2 stolikami, stół ku­
chenny, stereo z kolorowym telewi­
zorem, oraz kolorowy telewizor, ma­
szyna do prania i suszarka. Maszyna 
do koszenia trawy. Wszystko jak nowe 
— jeden rok stare, prawie nieuży­
wane.

 298-2396

Central Furniture 
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że

W OKRESIE JESIENNYM
CENY MEBLI “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIZONF 
OTO PARĘ PRZYKŁADÓW TEGO, 

ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości. 

Komplet mebli do bawialni włączając 
lampy ze stolikami.... ...........3199

Komplety mebli do sypialni $130 
Łóżka piętrowe “bunk” .lub 

“Hollywood”  ,. . .$78
IKanapa i fotel .................. $150
Kanapa rozkładana do spania.... 3110 

(polska wersalka1
Telewizja kolorowa v... 
Komplety mebli do kuchni: stół, 

i cztery krzesła “dinette set”. 
Kuchnie gazowe (gas ranges).. 
Lodówki lub zamrażacze

(freezers)... i $220 
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety 
* do jadalni....................................$399
Materace z podstawą sprężynową

pełnego rozmiaru...- $95400 
Niemieckie szafkowe “st<eotype 

players” (patefon-radio- 
magnetofon z kominkiem) .... $420 

Łatwe spłaty. Mówimy po polsku.
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, SroćĘ 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
p. WIKTORA KOSMACZEWSK1EGO

Tel. 488-7838 I

Kontraktorzy Kontraktorzy
Hi 1 ii .............. im —...........    ----

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO

• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE 
DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić do Znanego Kontraktora
MIKE DRAGOWICZ • 588-6535

’ CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w Nagłych Wypadkach 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

★ Dachy

DACHY
g ROBIMY DACHY NA GORĄCO I J 
J ZIMNO ORAZ “SHINGLES” I J 
F ROŻNE NAPRAWY DACHÓW. P 
* OBLICZENIA ZA DARMO Z P 
P GWARANCJĄ NA 15 LAT 0
i ORBIT ROOFING. 0 
0 Dzwonić Przez Cała Dobę: 0 
{ 772-5908 lub 772-6850* 
ta. WWK WWW.WWWta.WWW

POLEWANIE DACHÓW gorącym 
asfaltem, łatanie, wygładzanie 
od 1 do 6 warstw. Dział dachów 
powiekrzył się. Teraz jesteśmy w 
stanie wykony wać różnego rodza­
ju dachy, włącznie z gorącym 
asfaltem. 220 funtowe asfaltowe 
“shingles”. I 90 funtowe “roli” 
dachy. Zawsze dobra robota i 
dobra cena.
GENERAL CONTRACTING CO. 

4146 W. Armitage 
278-1525

★ Przeprowadzki

Richard Moving Co. .5
Firma licencjonowana, ubezpie-,»; 
czona. Poleca usługi z zakresu: ;,i 

przeprowadzek. • 
Szybko, fachowo i tanio 1 ! • J

Tel.: 342-1410 £
W.7.VASW.W.Y.WAW

Licencjonowana, ubezpieczona
i doświadczona

POLSKA FIRMA PRZEWOZU 
MEBLI i TOWARÓW

CHICAGO MOVING CO.
Nr Licencji ILL. C.C. 47103 MC 
Zrealizuje twoje zamówienie na­
wet w dniu zgłoszenia. Szybka, 
fachowa obsługa. Niskie ceny. 
Tel.: 685-9114 lub 545-9854 

od 8 rano do 10 wieczór

ARTHUR 
MOVING & PACKING CO. 

Polska doświadczona firma przewozowa. 
Nr. ILL. C.C.J3852I4C.^£ 

PRZEPROWADZKI TANIO, SOLIDNIE 
i z GWARANCJĄ.

278-7898 oraz 342-96$ 
od a-ej do 10-ej wieczorem.

ir Naprawa TV
TELEWIZORY KOLOROWE

Naprawia
INŻ. PAPROCKI

Dzwonić Między 12:00 a 8:00 Wiecz.
545-6667 — Gwarancja

Interesy

PIZZA PARLOR
& BLDG.

BY OWNER
Attractive clean restaurant in quiet 
neighborhood, specializes in pizza 
only. Shor hrs., 6 days a wk., 6 hrs. 
per day except Fri. & Sat. Volume 
$2,500 — $3,000 weekly. 2 bdrm. apt. 
above restaurant. Brk. gar. & fenced 
yard.

$140,000 
 Call Days 524-0564

Rummage Sale
4-ty Doroczny Garage Sale

EDGEBROOK LUTHERAN CHURCH 
Sobota 13-go Października 9 — 5

Ubranie, meble, urządzenia kuchenne. 
Nowe drzewo drewniane drzwi i że- 
laztwo i wiele więcej.

5252 W. DEVON
Wyprzedaż będzie na dworze zależnie 
od pogody.

★ Domy poza Chicago

DOM NA SPRZEDAŻ 
W INDIANA

3 sypialnie, 2 łazienki, wzorowa 
kuchnia, wydzielone miejsce na 
śniadanie, kominek, ogrzewa cały 
dom na 5-ciu zalesionych akrach, 
mały sad za $55,000

Tel.: 219-772-4071

+ Domy
PRZEZ WŁAŚCICIELA 

4501 N. LAVERGNE 
Dom Otwarty w Sobotę 

i Niedzielę 1 — 6

Przemiła Murowana 
Rezydenc|a

7 pokojowa z 4-ma sypialniami i 2% 
łazienki. Duże pokoje. Z solidnego 
dębu obicia i podłogi. Pełny basement. 
Garaż na 2 auta z automatycznym 
otwieraczem drzwi. 50 x 123.8’ rogowa 
parcela. Szkoły: Portgage Park, St. 
Johns Lutheran, Our Lady of Victory 
— Katolicka. W pobliżu: Drogi ekspre­
sowe, koleje, CTA, Drogi szybkie 
(Rapid transit), wszystkie rodzaje 
zakupów i 3 parki. $87,500

Tel.: 685-8228________

ARCHER i NARRAGANSETT 
PRZEZ WŁAŚCICIELA

Narożniowy murowany dom, 2 sypial­
nie na pierwszym i 1 na drugim. 2 
łazienki i piękna kuchnia, gazowym 
powietrzem ogrzewanie. Centralne 
ochładzanie. Wykończona piwnica. 
Garaż na 2 samochody. Na szybką 
sprzedaż, gotów przyjąć ofertę.

767-7143___________
$20,000 PONIŻEJ 

PRAWDZIWEJ CENY
Cały ze “face brick” ranch. 3 sy­
pialnie. Nowoczesna kuchnia, pokój 
gościnny i formalna jadalnia. 2 peł­
ne łazienki. Wykończony basement. 
Dobudowany garaż. Podatki $830. Ce­
na wywoławcza $110,000. Musi być 
sprzedany.
________ 867-6394
DOM SĄSIADUJĄCY Z KOŚCIOŁEM 

ST. WILLIAMS
5 pokoi, 2 sypialnie. Nowoczesna 
kuchnia i łazienka. Garaż na 2 auta. 
Wszystkie urządzenia. Podatki $426 
rocznie. Cena dana przez właściciela 
$69,500. Dzwonić po angielsku.

237-1545

NORTH PARK 
(5300 N. — 3500 W.) 

3 bedroom, brick house. 2 car garage. 
Finished rec. room. Many extras. Low 
taxes. Available before winter if de­
sired. By owner asking $72,000. Call 
weekdays after 4:15 p.m., weekends 
anytime.
_____________ 267-9869_____________  

HANOVER PK. TOWNHOUSE 
IN GOOD TASTE

10 rms, 3 baths, 3 bdrms, all appl. 
G.F.A.-ht., a/c., fam rm., balcony off 
master bdrm., 2 ‘/a c. gar. e/e., patio. 
$51,000 bank mortgage at 9*/i%—29 
yrs.

$62,000
REAL ESTATE SERVICES 337-3138

FOSTER —NAGLE 
BY OWNER 

5044 N. MULLIGAN 
Open Sat. & Sun. 12-5

6 rm brk bung. 2 bdrms down 1
or 2 bdrms up. Bath. Side dr. 40 
ft. lot, gas ht. full bsmt.____________

900 W. KARLOV
2 NOWOCZESNE APATAMENTY 2x6 
Wyjątkowo dobrze utrzymane. Wy­
kładane od ściany do ściany dywana­
mi oraz draperie w obu mieszkaniach. 
Luksusowa kuchnia. Lokator sam 
opala. Cena $38,000, złóż ofertę. 
IDEAL REALTY (498) Tel: 769-6300 
5695 N. LINCOLN AVE,, CHICAGO

* Poszukuje Mieszkania
POSZUKUJĘ rzemieśnika do robót 
koło domu, 282-5692._______________

-fr Do Wynajęcia
CICHA ulica. Czwórka na drugim. 
Dywany, kuchenka i lodówka. Nie- 
ogrzewane. 4025 N. Kolmar.

DO WYNAJĘCIA 
śliczne 3 duże pokoje. Gorącą wodą 
ogrzewanie. Piece.

TEL. HU 9-2725 
Rozmówicie się po polsku.

SYPIALNIA z łóżkiem dla młodej 
kobiety, Cicero i Milwaukee. 685-3140 
po4-tej._______________ _
MIESZKANIE do wynajęcia, 4 poko­
je, 2 sypialnie. 2828 N. Kolmar. 736- 
0997 po 4 po południu.  
CZWÓRKA do wynajęcia, 227-4125.

POKOJE UMEBLOWANE 
$25.00 tygodniowo. W okolicy 
Irving Pk. Rd. i River Rd. 

Raczej panowie 
Dzwoń: 486-6502_______

POKOJ, kuchnia i łazienka, ogrzewa­
ne, częściowo umeblowane. 3856 W. 
Fullerton. 282-2134._______________
6 rooms, second floor. Tenant pays 
heat. Vicinity Damen & Thomas. 
276-9371. Adults.

Garage Sjak
WYPRZEDAŻ garażowa. Meble, 
odzież. Piątek 3-8. Sobota 10-5.1735 W. 
Berwyn, dńcago._______________ _

-fr Jabłka
JABŁKA - DI 2-9741.
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Podwojona Opłata 
Za Parkowanie Na O’Hare

W środę Rada Miejska w głosowa­
niu zatwierdziła, stosunkiem gło­
sów 43 do 3 projekt wniesiony przez 
mayor Byrne w sprawie opłat za par­
kowanie samochodów na parkowi- 
skach przy lotnisku O’Hare. W wyni­
ku podniesienia opłat dochód roczny 
dla miasta wynoszący obecnie $10 
min. wzrośnie dwukrotnie. •

Najwyższą podwyżką objęte zostały 
miejsca na parkowisku położonym 
najbliżej dworca lotniczego. Za miej­
sce na pierwszym poziomie sześcio­
piętrowego garażu płacić będziemy 
85 centów za pierwszą godzinę i po 
$1 za każdą następną z tym że za 
24 godziny opłata wynosić będzie 
$11.85 plus 15 centów podatku. Te 
same opłaty obowiązywać będą par­
kujących na głównym parkingu, w 
strefie położonej najbliżej wejść do 
dworca lotniczego.

Pozostałe miejsca w garażu i na 
parkingu opłacać będziemy $1.35 za 
pierwsze dwie godziny postoju i 50 
centów za każdą następną godzinę. 
Za 24 godziny opłata wyniesie $5.85 
plus 15 centów podatku.

Najtaniej płacić będą ci, którzy 
parkować będą na parkingach odda­
lonych od portu lotniczego. Opłata ta 
wynosić będzie $2.85 plus 15 centów 
podatku za postój 24 godzinny a 50

centów dopłaty za każdą następną 
godzinę.

Nowe ceny za parkowanie na par- 
kowiskach przy dworcu lotniczym 
O’Hare obowiązywać będą od ponie­
działku, 15-go października.

Oponentami projektu wniesionego 
przez mayor Byrne byli aldermani: 
Lawrance S. Bloom z 5 wardy, Martin 
J. Oberman z 43 i Bruce P. Young 
z wardy 44.

Aiderman M. J. Oberman uważa, 
że dochód z parkingów przy O’Hare 
spadł drastycznie odkąd miasto przy­
jęło je z rąk prywatnych. W celu po­
prawienia sytuacji należałoby raczej 
oddać parkingi pod zarząd prywatny 
a nie zwiększać opłaty.

W czasie trwania debaty nad pro­
jektem podniesienia opłat za parko­
wanie przy lotnisku, w Ratuszu pro­
wadzone były inne rozmowy, doty­
czące portu lotniczego O’Hare.

Przedstawiciele władz miejskich 
prowadzili rokowania z dowództwem 
lotniska wojskowego przelegającym 
do portu cywilnego O’Hare o ewentu­
alne uzyskanie terenów wojskowych 
celem rozbudowy obecnego lotniska 
cywilnego. Po naradzie, pułkownik 
David Cravey powiedział, że władze 
wojskowe rozważają możliwość prze­
niesienia terenu lotniska wojskowego 
z O’Hare.

Demonstracja Pracowników 
Szpitala Powiatu Cook 
Środowa Wypłata Wynagrodzenia 

Pod Znakiem Zapytania
Pieniądze pożyczone od władz dla 

szpitala powiatu Cook celem wypła­
cenia wynagrodzenia dla blisko 9 ty­
sięcy pracowników w dniu 3 paździer­
nika nie oznaczały rozwiązania kło­
potów finansowych administracji 
szpitalnej.

W obliczu kolejnej wypłaty w dniu 
17 października dalsza egzystencja 
szpitala jest znowu pod znakiem za­
pytania.

Wczoraj około 500 pielęgniarek i pra­
cowników szpitala z personelu pomoc­
niczego zorganizowało demonstrację

Jesienny Festiwal
Rozpocznie Się Paradą
Jesienny festiwal przygotowany 

przez mayor miasta, Jane Byrne roz­
pocznie się w sobotę kolorową paradą, 
która wyruszy z ulicy Oak i Michigan 
w kierunku Wacker Dr.

Parada rozpocznie się o godz. 12 
w południe i weźmie w niej udział 
ponad 4,000 osób, reprezentujących 
50 grup narodowościowych.

40 Lat Więzienia
Za Zamordowanie Kobiety

Były mieszkaniec Cicero otrzymał 
wyrok od 20 do 40 lat więzienia za 
zamordowanie kobiety, klientki ban­
ku, podczas próby obrabowania go 
przez dwóch przestępców.

32-letni Eugene Kayes strzelił do 
swej ofiary Stanislavy Bence, także 
mieszkanki Cicero dwa razy, kiedy 
jego kompan porwał jej torebkę.

Wypadek wydarzył się w Crawford 
Savings and Loan Association, przy 
5405 W. 25 ul., w lutym 1976 r. 

domagając się od władz zajęcia zde­
cydowanego stanowiska w sprawie 
finansowego kryzysu.

Demonstranci atakowali władze za 
brak rozeznania w problemach szpi­
tala i chęć utrzymania go za te same 
pieniądze, co przed laty. Ataki przed­
stawicieli personelu medycznego róż­
nych szczebli były śmiałe i szyder­
cze.

Kim Lindsey, przewodnicząca to­
warzystwa pielęgniarek grupy mu­
rzyńskiej oświadczyła, że polityczni 
wodzowie Chicago oczekują cudu, 

chcąc z roku na rok leczyć taką sa­
mą liczbę pacjentów za te same pie­
niądze.

Dr Linda Murray w swoim wystą­
pieniu podkreśliła ważność dla per­
sonelu medycznego zajęcia przez wła­
dze zdecydowanego stanowiska odno­
śnie dalszej pracy szpitala. Nie cho­
dzi o wypłatę wynagrodzenia w na­
stępnym tygodniu, lecz o przyszłość 
szpitala i o finanse dla niego na dal­
sze 5 lat, powiedziała ona.

Inni mówcy podkreślali różnicę pra­
cy w szpitalu 10, 20 lat temu a obec­
nie, wzrost wymagań pacjentów i per­
sonelu odnośnie zaopatrzenia w arty­
kuły codziennego użytku. Oczywiste, 
że nie można się cofać do tamtych 
dni tylko dlatego, że szpital ma ten 
sam niemal budżet od lat.

W radzie miejskiej aiderman Timo­
thy Evans wystąpił z rezolucją wzy­
wającą wszystkie szpitale znajdujące 
się na terenie miasta do przejmowa­
nia pacjentów szpitala powiatu Cook, 
który może ulec zamknięciu w przy­
szłym tygodniu.

WASZYNGTON: Prawie milionowy tłum wysłucha! celebrowanej 
przez Papieża Jana Pawia II Mszy Św. w Waszyngtonie. W głębi 
widoczny gmach Kapitolu. (UPI)

CHICAGO, IL., Czwartek, 11 Października (October 11), 1979

NOWY YORK: Ojciec Św. przed wejściem do katedry St. Patrick 
w Nowym Yorku w otoczeniu ochrony z korpusu amerykańskiej 
marynarki wojennej. (UPI)
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Promenada Na State Street
Będzie Gotowa w 75% w Dniu Otwarcia

Mayor Byrne Nadała Odznaczenia 
Za Odwagę i Poświęcenie

Termin oddania do użytku prome­
nady ulicą State, na odcinku od 
Wacker Drive do Congress Parkway, 
przewidziany na 29-go października, 
zostanie dotrzymany. Zdecydowała o 
tym komisja złożona z przedstawicieli 
władz miejskich, stanowych i biura 
architekta projektującego budowę, po 
dokonaniu przeglądu stanu robót. 
Główny projektant promenady, archi­
tekt Robert French powiedział, że ciąg 
pieszy ulicą State będzie otwarty po­
mimo, że prace ukończone będą tylko 
w 75%. Opóźnienie terminu niektó­
rych prac spowodowane było zmiana­
mi wprowadzonymi przez miasto po 
zatwierdzeniu planów i przystąpieniu 
do robót. Wykonawcy żądają w związ­
ku z tym przedłużenia terminu prze­
widzianego kontraktem. Również nie 
przewidziano, że trzeba będzie prze­
sunąć niektóre odcinki dawnych chod­
ników dla pieszych i wymienić ich 
nawierzchnię tak, by harmonizowały 
z nowymi odcinkami.

Obecnie, na trzy tygodnie przed 
uroczystym otwarciem, promenada 
wygląda jakby roboty dopiero roz­
poczęto. Pozostawiony ciężki sprzęt, 
maszyny drogowe, części rozebranych 
szalunków i kurz oraz masa odpadków 
potęgują wrażenie, że roboty nie 
ukończono. French powiedział, że 
stan ten jest do opanowania i w dniu

Mayor Byrne jest obrażona na 
dziennikarzy. W środę zaprzestała z 
nimi rozmów, oświadczając reporte­
rom, że czuje się urażona opinią dwóch 
dziennikarzy, którzy zasugerowali, iż 
powinna ona ustąpić ze stanowiska.

W czasie konferencji prasowej zwo­
łanej celem ujawnienia planów budo­
wy 60-piętrowego gmachu przy zbie­
gu ulic Superior i Michigan, pani 
Byme ogłosiła bojkot prasy. Nowy 
gmach mieścić będzie sklep departa­
mentowy Neiman-Marcus.

Po omówieniu planów budowy bu­
dynku, padło ze strony dziennikarzy 
pytanie na temat listu przesłanego 
Byme przez ustawodawców z połud­
niowego rejonu stanu, którzy zwróci­
li się do mayora Chicago z prośbą 
o udział w kampanii mającej na celu 
obalenie weta gub. Thompsona w 
sprawie wyeliminowania podatku od 
sprzedaży lekarstw i żywności.

“Chciałabym, oddając pełne należ­
ne uznanie, powiedzieć, to co nastę­
puje” — stwierdziła pani Byme. — 
“I jestem naprawdę w pełni tego 
świadoma”.

Prokuratura zamierza domagać się 
kary śmierci w wypadku sprawy mor­
derstwa mieszkanki północnej strony 
miasta, Lindy Goldstone, która zgła­
dzona została w r. 1978. Oskarżony 
o morderstwo Hernando Williams 
przyznał się niespodziewanie we wto­
rek w sądzie do popełnienia czynu.

Liczący lat 24 Williams przyznał 
się do popełnienia morderstwa — w 
momencie, gdy pewna ilość poten­
cjalnych ławników wkroczyła na salę 
sądową. W sali Sądu Karnego sędzia 
James E. Strunck przystępował wła­
śnie do wyselekcjonowania ławników. 
Williams przyznał się także do popeł­
nienia jednocześnie rabunku i porwa­
nia.

W dniu 30 marca 1978 r. pani Gold­
stone, lat 29, udawała się na wykład 
z zakresu położnictwa w Prentice 
Women Hospital, przy 333 E. Su­
perior. O godz. 7 wieczorem napast­
nik — pod groźbą użycia broni — 
dokonał porwania jej.

Prokuratura przedłożyła zawarte 
na 32 stronach zeznanie, złożone 

otwarcia na pewno wszystko będzie 
usunięte, natomiast nie będą ukoń­
czone inne prace. Wymienił między 
innymi, które będą nieukończone: wy­
mianę chodników, zainstalowanie no­
wego oświetlenia — gdyż koszt prze­
widzianych na ten cel $350,000 wzrósł 
dwukrotnie — oraz pomalowanie przy­
stanków i wejść do kolejki podziem­
nej — ponieważ zbyt długo władze 
dyskutowały na jaki kolor mają być 
one pomalowane i wreszcie kiedy 
uzgodniono, że na kolor szary, przy­
szły chłody i nie można teraz kłaść 
farby. Trzeba czekać do wiosny, kiedy 
temperatura powietrza podniesie się 
do ponad 60 F.

Arthur K. Muence, wiceprzewodni­
czący komisji i dyrektor firmy Wie- 
bold powiedział, że niepokoi go rów­
nież sprawa niektórych odcinków tra­
sy, które są o ponad pół cala wyższe 
od poziomu przylegających ulic, jak 
również sprawa zieleni. Do tej pory 
nikt nie wie w którym miejscu mają 
być posadzone drzewa przewidziane 
w projekcie; nie zostawiono wolnych 
miejsc w nowej nawierzchni i teraz 
trzba będzie kuć otwory.

Prace nad budową promenady roz­
poczęto 16 miesięcy temu, w czerwcu 
1978 r. Na ogólny koszt budowy prze­
widywano $17.2 min.

“Wczoraj wieczorem, Walter Ja­
cobson (kanał 2, WBBM-TV), powie­
dział, że byłoby to wspaniałe, gdybym 
mogła być cicho do lipca, do czasu, 
aż udamy się na konwencję (krajo­
wą konwencję Partii Demokratycz­
nej), lecz wątpi on, czy mogłabym 
być cicho przez 24 godziny”. Obecni 
na konferencji reporterzy poczęli 
śmiać się.

“Ostatni raz, gdy byłam cicho, Ja­
cobson wyraził się z kolei krytycznie 
— właśnie z tego powodu” — powie­
działa Byme.

“A zatem mam dziś rano cały sze­
reg problemów i w tym układzie rze­
czy będę się starała odpowiedzieć 
na wasze pytania, nie mówiąc zbyt 
wiele”.

“A Madigan (John Madigan ze sta­
cji radiowej WBBM, 780 AM) zasu­
gerował dziś rano, abym nie mówiła 
zbyt wiele”.

“Zdarzyło się to tak wiele razy, że 
skorzystam z rad udzielonych mi przez 
chicagoską prasę. Dziękuję Wam 
wszystkim” — zakończyła tymi sło­
wami pani Byrne konferencje praso­
wą i opuściła nagle salę.

prrzez Williamsa w dniu 2 kwietnia 
1978 r., krótko po tym, jak został 
ujęty przez policję. Policja dokonała 
aresztowania w momencie, gdy Wil­
liams mył wnętrze swego auta.

Pani Goldstone, matka synka, który 
liczy obecnie cztery lata, spędziła 
następne 36 godzin po porwaniu — 
zamknięta w bagażniku samochodu 
Williamsa. W międzyczasie — jak 
stwierdza oskarżenie prokuratury — 
Williams pojechał do May wood, gdzie 
musiał stawić się na innej rozpra­
wie sądowej, oskarżony o porwanie 
i popełnienie gwałtu.

Zespół adwokatów przydzielonych 
z urzędu będzie starał się uchronić 
Williams’a od śmierci w krześle 
elektrycznym. Rozprawa, która za­
kończy się wydaniem wyroku skazu­
jącego, rozpocznie się w poniedziałek.

Jak twierdzi obrona, niezwykła de­
cyzja — podjęta przez Williamsa — 
przyznania się w sądzie do winy, pod­
jęta została przez oskarżonego z wła­
snej woli i inicjatywy.

We wtorek mayor Byrne nadała 
odznaczenia za odwagę i poświęcenie 
przyznawane rokrocznie pracowni­
kom policji i straży ogniowej. Odzna­
czeni zostali dwaj patrolowi: Louis 
Trifilio i William Jaconett oraz stra­
żak Richard Keating.

Patrolowi Trifilio i Jaconetti od­
znaczenie zostali medalem “The 
Carter Harrison Award” za brawuro­
wą akcju w unieszkoliwieniu bandy­
tów, którzy w lutym napadli na sklep 
jubilerski przy 1429 N. Milwaukee 
Av. i trzymali zakładników. Przy­
byli na miejsce wypadku, wezwani 
włączeniem systemu alarmowego po­
licjanci zorientowali się, że w sklepie 
jubilerskim trzech uzbrojonych ban­
dytów trzyma zakładników. Pierwszy 
wszedł do sklepu Trifilio na którego 
skierował broń jeden z rabusiów, idą­
cy za Trifilio Jaconetti wezwał ban­
dytę do rzucenia broni na co ten 
oddał strzały w kierunku policjanta. 
Jedna z kul przeszło przez odpiętą 
kurtkę patrolowego. Obydwaj poli­
cjanci odpowiedzieli ogniem.

W wyniku wymiany strzałów ban­
dyta padł śmiertelnie raniony. Dwóch 
pozostałych poddało się. Zapytani, 
czy w czasie akcji zdawali sobie spra­
wę z niebezpieczeństwa, odpowie­
dzieli, że w tej akcji byli świadomi, 
iż bandyci są uzbrojeni i zdetermi­
nowani ale wiedzieli również, że ich 
obowiązkiem jest uwolnienie trzy­
manych zakładników.

Strażak Richard Keating odznaczo­
ny został medalem “The Lambert 
Tree Award,” za akcję, w wyniku 
której wyniósł z płonącego domu

Główny Urząd Kontroli nakreślił 
nowe wytyczne, które przyczynią się 
w znaczny sposób do zmniejszenia 
pomocy federalnej udzielanej mia­
stom w zakresie akcji usuwania 
śniegu. Przeprowadzone przez władze 
federalne badania wykazały bowiem, 
iż w ciągu ubiegłej zimy rząd fede­
ralny rozdawał fundusze na akcję 
usuwania śniegu z ulic miast — zbyt 
szczodrą ręką.

Nowe wytyczne ujawnione zostały 
w poniedziałek przez gubernatora 
Thompsona, który oświadczył, że no­
we przepisy “przyczynią się w znaczny 
sposób do umniejszenia możliwości 
w zakresie usuwania śniegu w czasie 
szczególnie srogich zim”. Thompson 
wskazał na fakt, iż podejście tego 
rodzaju wpłynąć może ujemnie na za­
bezpieczenie warunków zdrowia pu­
blicznego i bezpieczeństwa.

Tak się złożyło, iż rekordowe opady 
śniegu w ciągu ubiegłej zimy — za­
stały stan Illinois oraz i inne stany 
w sytuacji szczególnie pomyślnej, 
albowiem w kasach stanowych znaj­
dowały się znaczne nadwyżki gotówki, 
które mogły być użyte — zamiast

Zarząd Chicagoskiego Dystryku 
Parkowego wynajmuje część swych 
terenów położonych w pobliżu jeziora 
Michigan prywatnej firmie zajmują­
cej się przechowywaniem materiałów 
płynnych. Opłata uiszczana przez to 
przedsiębiorstwo wynosi $196 za akr 
rocznie. Ta sama firma odnajmuje 
z kolei wynajmowane tereny—innym 
przedsiębiorstwom, pobierając za to 
opłatę w wysokości $3,450 za akr.

Informacje ujawniające ten stan 
rzeczy opublikował dziennik Chicago 
Tribune.

W czasie zwołanego na poczekaniu 
posiedzenia rady Chicagoskiego Dy­
stryktu Parkowego, ujawniono szcze­
góły dotyczące umowy, na mocy któ­
rej firma Bulk Terminal, Inc., 12200 
S. Stony Island Ave., wynajmuje te­
reny od władz portowych.

Początkowo, czołowi przedstawi­
ciele rady, którzy wzięli udział w 
posiedzeniu, nie chcieli rozmawiać 
z reporterami Chicago Tribune na 
temat istniejącej umowy. Później jed­
nakże zdołano uzyskać list napisany 
przez firmę realnościową z południo­
wej strony miasta, Pain-Wetzel Asso­
ciates. List wyłuszcza szczegóły ist­
niejącej umowy. Jedno ze źródeł zbli­
żonych do Dystryktu Portowego okre­
śliło tę umowę jako “iście kumoterskie 
załatwienie sprawy.”

Jak wynika z listu, który został 
przedłożony na odbytym posiedzeniu, 
rada portu wynajmuje 178 akrów te­
renów w porcie Lake Calumet — fir­
mie Bulk Terminal. Dystrykt Portowy 
zarządza w Lake Calumet terenem 
o rozległości 3,000 akrów. 

matkę i jej trzy córki.
Pożar miał miejsce w marcu 1978 

roku. Dwurodzinny dom przy 6815 
S. Troop St. stał w płomieniach, kiedy 
przybyła straż ogniowa. Strażak 
Keating dowiedział się od sąsiadów, 
że w płonącym budynku znajdują się 
dzieci. Bez namysłu skoczył w pło­
mienie. Po chwili wyniósł z płonącego 
domu nieprzytomne dziecko. Czołga­
jąc się prze płonące ruiny trzykrot­
nie wracał i wyniósł pozostałe dwie 
dziewczynki i matkę.

Zapytany, przez reporterów w cza­
sie uroczystości w Ratuszu czy zda­
wał sobie sprawę z niebezpieczeń­
stwa jakie mu groziło w czasie prze­
prowadzonej akcji odpowiedział, że 
nie miał czasu myśleć o sobie. Uwa­
ża, że wypełniał obowiązek strażaka. 
Po akcji przyszła refleksja, że może 
inny jego kolega wyratowałby w po­
dobnej sytuacji jego żonę i dzieci. 
Keating ma również troje dzieci.

Nagrody za odwagę i poświęcenie 
ufundowane zostały w roku 1885 przez 
C. Harrisona ówczesnego mayora 
Chicago i L. Tree, który był głów­
nym sędzią.

Mayor Byrne wręczyła również 
wyróżnienia przyznane innym 60 
strażakom i 12 policjantom. W mowie 
wygłoszonej do odznaczonych po­
dziękowała im za ofiarną i pełną od­
dania służbę dla miasta. Podzięko­
wała również żonom odznaczonych 
i wyróżnionych mówiąc, że i one za­
sługują na uznanie, wykazując hart 
ducha w czasie, kiedy ich mężowie 
pełnią niebezpieczną służbę.

funduszów federalnych — na akcję 
usuwania z ulic miast śniegu.

Różnego rodzaju agencje w 24 pół­
nocnych powiatach Illinois, w tym 
również w powiecie Cook, uzyskały 
pomoc federalną w wysokości 25.3 
mil. dolarów. W wyniku tegorocznych 
burz śnieżnych, Prezydent Carter 
określił rejon ten jako tereny nawie- 
dzione klęską żywiołową. Do tej pory 
nie wszystkie jednak z przyznanych 
funduszów zostały wypłacone, albo- 
wie, ciągle jeszcze prowadzone są 
dochodzenia i nie jest zakończona 
procedura sprawdzania rachunków.

Fundusze przyznane zostały na za­
sadzie wyrównywania w 2/3 przez 
władze federalne kosztów poniesio­
nych przez lokalne agencje z powodu 
akcji usuwania śniegu.

Nowe wytyczne w tym względzie 
przekazane zostały poszczególnym 
stanom przez instytucję pn. Federal 
Emergency Management Agency 
(FEMA), która ustanowiona została 
przez Prezydenta Cartera w kwietniu 
br., celem skonsolidowania działalno­
ści kilku różnych agencji ratowni­
czych.

Pierwotnie rada wynajmowała te­
ren ten firmie Bulk za sumę $10,000 
rocznie. Opłata podwyższana jest co 
pięć lat, aż do roku 2026, kiedy to 
wygasa istniejąca umowa. W chwili 
obecnej przedsiębiorstwo Bulk płaci 
$35,000 rocznie, tj. $196 za akr.

Z tego samego listu wynika, iż Bulk 
Terminals odnajmowało 22 akry, 
przedsiębiorstwu Shell Oil Co., po­
cząwszy od r. 1969, pobierając opłaty, 
które wahały się od $1,954 do $3,450 
za akr (rocznie).

John Serpico, który we wtorek zo­
stał wybrany przewodniczącym rady, 
oświadczył, że zarówno on, jak i inni 
członkowie rady byli przeciwni kon­
tynuowani istniejącego stanu rzeczy 
i układom zawartym z firmą Bulk 
Terminals.

Uznanie Dla Policjantów
Pełniący obowiązki szefa policji Jo­

seph DiLeonardi, wystosował list do 
14 tys. policjantów chicagoskich, 
którzy w czasie wizyty Ojca św. w 
naszym mieście pełnili służbę, czuwa­
jąc nad bezpieczeństwem i porząd­
kiem. W liście swym DiLeonardi dzię­
kuje wszystkim policjantom za ich 
postawę i zaznacza, że otrzymał wie­
le wyrazów uznania dla policji chica- 
goskiej z całego świata. Również 
sam Papież podziękował mu i na jego 
ręce złożył serdeczne podziękowanie 
dla wszystkich policjantów, którzy 
pełnili służbę w czasie wizyty Ojca 
św. Jednocześnie DiLeonardi zazna­
czył, że przestępczość w mieście w 
dniach pobytu Papieża była znacznie 
mniejsza od przeciętnej.

Byrne Obrażona 
Na Dziennikarzy Chicagoskich

Williams Przyznał Się w Sądzie 
Do Popełnienia Morderstwa

Nowe Przepisy: Stan 
Odpowiedzialny za Usuwanie Śniegu

Zarząd Portów Miejskich Wynajmuje 
Tereny Firmom Prywatnym


